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ŁONA REWOLTY GRECKIEJ
NAD TURCJA i BUŁGAR JĄ

Powstańcy bombardują Meny — Dymisja rządu greckiego
W IED EŃ , 9. 3. (wł.) O chaosie w 

informacjach, jakie nadchodzą z Gre­
cji, a jednocześnie o poważnej sytua- 
cji, świadczą najdobitniej mnożące się 
z dnia na dzień oficjalne zaprzeczenia 
napływające ze wszystkich stron.

Tak więc, rząd turecki zaprzecza 
pogłoskom o koncentracji wojsk na 
granicy Tracji, przyezem minister 
spraw zagranicznych Turcji oświad­
czył, iż rząd turecki jest zdumiony po- 
dobnem twierdzeniem dzienników buł- 
górskich.

Rząd bułgarski ze swej strony pro 
stuje pogłoski tureckie i jugosłowiań­
skie, jakoby w Bułgarji zarządzono 
mobilizację dwuu roczników rezerwi­
stów. ■

- Natomiast, według- iiadeszłyeh tu
wiadomości wśród ludności bułgar­
skiej panuje wielkie podniecenie w 
związku z doniesieniami o ożywionym 
ruchu wojsk na. granicy turecko - buł­
garskiej. ,

Wszystkie garnizony tureeckie zo­
stały według tych wiadomości wzmoc­
nione, a jednocześnie wzmogły się rze­
komo w prasie tureckiej ataki na Buł- 
garję i wpłynęło ponownie żądanie o- 
debrania Bułgarji części Tracji.

Na podstawie' tych wiadomości w 
dziennikach wiedeńskich i praskich po 
jawiły się nawet tytuły w rodzaju: 
„W ulkan bałkański znow grozi", — 
„Przed wojną bułgarsko - turecką 

Rząd grecki dementuje szereg wia­
domości, jak np., że nie jest prawdą 
informacja o wysadzeniu przez pow­
stańców w powietrze tamy na ru ­
mie, a posuwa się nawet tak daleko, że 
twierdzi,, iż wiadomości o walkach z 
powstańcami są zmyślone, jak również 
nieprawdziwe są doniesienia, iż część 
Grecji znajduje się w rękach powstań 
ców.

Gen. Kondyłis i premjer Tsaldaris 
złożyli wczoraj oświadczenia oficjalne 
dla prasy. Gen. Kondylis powtarza 
znów, gi-oteskowe już twierdzenie, że 
wszelkim operacjom wojennym stoi na 
przeszkodzie niepogoda. Gdy tylko 
warunki atmosferyczne się poprawią, 
powstanie będzie „natychmiast" zli­
kwidowane. Obecnie wojska rządowe 
walczą z żywiołem, a nie z nieprzyga- 
cielem zasługującym na pogardę

Minto deszczu .20 samolotów rządo­
wych wyleciało nad Series i powtór­
nie zbombardowało dworzec kolejowy 
i grupy powstańców. Pod Pąłaialóutra 
samoloty rządowe zbombardowały a r­
tylerię powstańczą, obsługiwaną przez 
50 żołnierzy. Podczas lotów p a !rolo­
wych stwierdzono, że w Kato i Sidi- 
rokarszo niema wojsk powstańczych.

Według komunikatu gen. Konclyli- 
sa Ixnnbardowanie z samolotów  ̂ma 
na celu żdemorah zowani e po w sta ńców
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i zmuszenie icli do poddania, się bez 
walki, a jednocześnie atak lotniczy sta 
nowi przygotowanie do generalnej roz 
prawy z powstańcami, która się roz­
pocznie „skoro tylko pogoda się po­
prawi".

Poniesienia z Białogrodu i  Sof jil 
stwierdzają, że powstańcy nie przej­
mują się padającym deszczem i zorga­
nizowawszy swoje oddziały, rozpoczęli 
ofenzywę przeciw wojskom rządowym

Rewolucjoniści rozporządzają już 
nawet samolotami, z których dwa po­
jawiły się wczoraj nad Salonikami i 
zrzuciły kilka bomb.

„Żła pogoda", to podobno brak a-

municji i materjałów wojennych w re­
gularnej arm ji greckiej, bowiem wszy 
stkie większe arsenały znajdują się w 
Tracji, zajętej przez powstańców.

Na jakiś czas powstańcom udało 
się przerwać nawet połączenie kolejo­
we między Atenami a Salonikami. ~  
Powstańcy umacniają się nadal na li- 
n ji Strumy i pod Orleak przeszli do 
ataku.

Sytuacja powstańców zdaje się 
być zdecydowanie lepsza, niż w< jsk 
rządowych. Atak lotniczy nie wyrzą­
dził w Serres żadnych poważniejszych 
strat, które mogłyby osłabić zdoUość 
bojową powstańców, uszkodził jody-

Wizyta mlii. Edem w Warszawie
- w końcu miesiąca

LONDYN, 9. 3. PAT. W yjazd lor­
da Edena do W arszawy i Moskwy na 
stąpi dopiero pod koniec bm. P rasa  
podkreśla, że intencją rządu nie jest, 
aby podróż ta była tylko informacyj

na i przygotowawcza dla przyjazdu 
Simona. Lord Eden mędzie miał pełno 
mocnictwa do dyskutowania we wszel 
kich sprawaeb.

NISZCZYCIEL GAZÓW
DONIOSŁY AOLSAI WYNALAZEK

ŁÓDŹ, 9. 3. (wl.) W Łodzi bawi 
obecnie wybitny działacz t organizator 
łogji inwalidów prof, Adam FalKzew 
ski,. .........................

Od szeregu la t poświęca on się 
pracy nad wynalezieniem środków, 
chroniących przed trująeem i gazami 
bojowemi. Po długoletnich próbach 
udało mu się wreszcie skonstruować 
aparat przy pomocy którego można 
niszczyć gazy trujące zarówno w prze 
strzoniach zamkniętych, jak  mieszka­
niach, schronab, czy piwnieah. a tak 
że i na terenie otwartym.

Działanie aparatu  jest bardzo szyb

kie i dokładne. W ciągu jednej sekun 
dy oczyszcza on z gazów trujących 
20 metrów sześciennych przestrzeni 
-Korzystanie z tego aparatu pozwoli 
na poważną oszczędność przy zużywa 
niu pochłaniaczy gazowych w mas­
kach, bowiem przy silnej koncen tracij 
gazu najlepszy nawet pochłaniacz zn 
żywa się już no 25 minutach. Aparat 
ten przyczyni się, jak twierdzi wyna 
lazea, do zwiększenia zdolności bojo­
wej żółnierza przez oczyszczanie -zaga­
zowanych odcinków frontu. Jest on 
łatwo przenośny i umieszczony na aa 
mochodzie może być szybko przetran 
sportowany z miejsca na miejsce.

nie budynek dworca kolęjowego i kil­
ka innych domów.

Jak  donoszą z Tracji przez Bulga- 
rję, powstańcy otrzymali w dniu \yczo 
rajszym posiłki w ilości 25.000 lodzi, 
których natychmiast uzbroili materia­
łami wojennemi z arsenału w KavaJ-la. 
Ponadto na ich stronę miały przejść 
wczoraj nowe oddziały wojsk rządo­
wych.

Na wodach zatoki salonickiej poja­
wił się wczoraj powtórnie krążownik 
powstańczy, dopłynął jednakże tylko 
do pola minowego i nie dając ani jed­
nego strzału, odpłynął.

Jeśli doniesienia ze źródeł pryw at­
nych są prawdziwe, poważne nienaz- 
pieczeństwp zagraża nawet samym A- 
tenom i to nietylko od strony morza 
Stolica Tessalji, Larissa, posiadająca 
jaajsiłniejszy garnizon w całej Gre­
cji. przyłączyła się podobno do pow­
stania. Rewolucja ogarnąć miała rów­
nież Patras, główne miasto portowe 
Peloponezu, leżące na północnych hrze 
gach półwyspu. W górach Epiru pow- 
tworzyły się także drobne odd > ały 
powstańcze.

Mil TtiA
LONDYN, 9. 3. PAT Agencja 

R eutera donosi z Alek»andrji, że krą 
żą tam niepotwierdzone pogłoski o 
tern, jakoby flota powstańcza zbom­
bardowała Ateny. Gabinet Tsałdarisa 
podał się do dymisji.

RZYM 9. 3. PAT Prasa włoska
donosi z Aten, iż kontrtorpedowiec 
powstańczy zbombardował Saloniki 
i Ateny. Flota powietrzna miała rów 
nież rzekomo bombardować Saloniki 
wywołując panikę wśród ludności i 
zamieszanie wśród wojsk rządowych.

jr. me

H. l i
Zamach na m i n i s t r a

6lup§ żart czy zbrodnia szaSońca
LONDYN, 9. 3. Socjalistyczny 

„Daily Herald" w sensacyjnej formie 
publikuje wiadomość, iż na angielskie 
go ministra kolonij, Thomasa, przygo 
towywany jest zamach morderczy.^ 

Scottland Yard miał otrzymać po 
ufne informacje, że ze szkockiego mia 
sta Leith wyjechali trzej nieznani o-

sobnicy z zamiarem zamordowania w 
Londynie m in istra

Policja przydzieliła ministrowi 
Thomasowi natychmiast kilku detek 
tywów, którzy strzegą go dzień i noc.

Nie jest wykluczone, że chodzi tu 
o jakiś zły żart, bądź też o szaleńczy 
plan jakiegoś umysłowo chorego.

Aresztowanie s z a l i  piiiSzparodowycti
t r^rys fów

L E C Z N I C A
chor. wenerycznych i skór. „Pomoc" 

Sosnowiec,  S ienkiewicza M a
C zynna: 1 0 -1  i 4 - 7  pp ., w św ię tu : 11 -1  

W iz y ta  5 z ło ty ch .

K OPENHAGA, 9. 3. PA T. Władzo 
policyjne wykryły tu  organizację spi 
skowców międzynarodowych, którzy 
przygotowywali zamachy terorystycz­
ne w jednym z krajów sąsiedniclf A> 
resztowano kilkanaście osób, wśród 
których znajdują się obywatele amery 
kańscy, kanadyjscy, łotewscy, czecho­

słowaccy, niemieccy i duńscy. Aresz 
towani działali przez dłuższy czas w 
D anji pod pozorami kupców. Przy a- 
resztow anych  znaleziono znaczne tun 
dusze, fałszywe paszporty, mapy, foto 
graf je i szyfry korespondecyjne. Dal 
sze dochodzenia na prowincji trwają.

Specjalista chorób ez ecler.tfcb 
L a m p a  k w a r c ® * '®
przeprowadził  

na ul l a r g o m  -
(lóg M ałachow sk ego) tel. 10.6, 

p r z y k u je od U- »

SK>oł  ̂ W UA A Kw S . f H n 0 '

A . U K O C  M ‘ *' S;'- V
W Sosnftweu, Wiodrzcjowska 37.

zawiadamia Szau. Klientelę, te po. 
siada na składzie • switze . niaterjaty 
bioiskie na nbr.ania męskie i dam­

skie po cenach fabrycznych. . 
Obsługa solidna.

Zaznaczam, że nie mam nic wspól­
nego z p. Mordką Grochowiną win 
ścienieni sklepu galanteryjnego w 
Sosnowcu przy ul. M o d r z e j e w s k i e j  
•i'.), który został spnlonv.

Z poważaniem
A G tÓGHOWINA

właściciel Mdadu niu .ufaktury
 ......... ul .W’



rvr. ea

Trzykrotnie skazany na śmierć
Jestem  Scorsykaninem ale bandylą wszechświatowym T

ZBIORY ŚP. JAKÓBA POTOCKIEGO 
PRZYJADĄ DO POLSKL

Z W arszawy donosi: Zarząd fundacji 
im, śp. lir. Jakóba Potockiego czyni przy. 
gotowania do przywiezienia z Francji do 
Polski cennych zbiorów dziel sztuki, pozo 
stawionych przez testatora w Paryżu.

Francuzi zgodzili się ze względu na na 
rodowy charakter zapisu ,na wywiezienie 
do Polski galerji obrazów, zbiorów bibjo 
tecznych ikd.

NIEZW YKŁY ZAMACH SAMOBÓJCZY
LUBLIN, 8.8. 'Niezwykle sensacyjne sa 

mobójstwo zanotowano 7 bm. w Lublinie, 
Uczeń szkoły rzemieślniczej Bolesław Ste 
rius, zamieszkały w bursie przy szkole, 
usiłował odebrać sobie życie, zażywając 
pewną ilość skroplonego gazu łzawiącego.

Wezwany lekarz pogotowia oraz jego 
asystenci ulegli również zatriieiu gazami, 
wydobywającymi sic; z ust zatrutego m ’o- 
dziońca. Dopiero po godzinnej akcji uda­
ło się młodzieńca uratować, W ciężkim sta 
nie przewieziono go na dalszą kurację do 
szpitala.

Wypadek ten jest w całej okolicy sze 
roko komentowany.

SERCE, KTÓRE WYRWANO Z DZWO­
NU.

KARW INA, 9. 3. Proboszcz w Piotrowi 
each ogłosił zupełnie niespodziewanie na 
bożeństwo w kościele, w którym zwykle 
odbywają się nabożeństwa polskie. Gdy 
chciano uderzyć w dzwony przed nąbożeó 
stwem, przekonano się, że dzwon zaprote 
stował przeciw czeskiemu nabożeństwu 
W isiał on spokojnie w wieży, ale bez ser­
ca nie mógł więc dzwonić na propagan­
dowe nabożeństwo,

ARCYBISK UP M EKSYKU ZNIGNĄŁ  
W TAJEMNICZY SPOSÓB.

MEKSYK, 9.3. Na przedmieściu sto li, 
cy aresztowano arcybiskupa Meksyku, Pa  
scuandiaża.

Minia er spraw wewn. oświadczył, iż  
nie wydawał polecenia aresztowania arey 
biskupa. Zniknął on w tajemniczy spo­
sób. W Meksyku krąży pogłoska, że arcy­
biskup aresztowany został przez agentów  
rządu i uprowadzony na samolocie amery 
kańskim.

DALSZE TRANSPORTY W OJSK W Ł0
SKICH DO AFRYKI WSCHODNIEJ.
RZYM, 9.3. W ysyłka wojsk włoskich 

do kolonji Erytreji i Somali trwa w dal 
szym ciągu. Dzienniki włoskie podkreśla 
ją, że podjęte w ostatnich dniach rozmo 
wy w sprawie ustalenia strefy neutral­
nej pomiędzy kolonjami włoskiemi i Abi 
synją, służyć mają jedynie dla przygoto 
wania gruntu pod decydujące rokowania, 
w sprawie ustalenia granicy pomiędzy 
posiadłościami włoskiemi i krajem Ncgu 
sa .Rokowania te, mogą mimo najlepszej 
woli ze strony rządu abisyńskiego być la 
two zakłócone agresywną postawą wojo­
wniczych szczepów pogranicznych, które 
przeprowadzają często napady na posia­
dłości włoskie na własną rękę. Dla zabez 
pieczenia się przed tern niebezpieczeń­
stwem włosi muszą zwiększyć w Erytrei 
i  Somali -swe siły  wojskowe.

ZAOSTRZONA SYTUACJA W EW NĘ­
TRZNA NA WEG RZĘCH.

Z Budapesztu donoszą: W szystkie
stronnictwa węgierskie przygotowują się  
do bliskiej kampanji wyborczej. Pomiędzy 
stronnictwem Jedności, grupą drobnych 
rolników Eekhardta i chrzęścijańsko-spo 
lecznymi zawarte zostało ciche porozumie 

‘nie w sprawie wspólnego prowadzenia 
walki wyborczej. Ogólnie liczą się z tern, 
że b. premjer Betnlen sianie na cze'e 
koalicji, która powstanie pod hasłem o- 
brony konstytucji. Organ hr. Betnlena  
„8 Orai Ujsag‘« który jest odtąd wyrazi­

cielom  opozycji konserwatywnej ostro a- 
takuje rząd za rozwiązanie parlamentu i 
zaznacza, że było to bezprzykładne w h i. 
s-orji parlamentaryzmu zaskoczenie." 
Dziennik wzywa rząd Gombosza, by wy­
znaczone przez niego wybory, przeprowa­
dzone były „czy stem i rękoma" i stały się 
wyrazem istotnej woii narodu węgierskie 
go.

Przód sądern w Bastii na Korsyce 
rozpoczął się głośny proces, który jest 
ostatnim aktem trzyletniego pościgu 
wojska francuskiego za bandytami 
korsykańskimi. Dzieje tropienia ban­
dyty  korsykańskiego Spady i jego 
krwawej bandy mogłyby same wypeł­
nić obszerną powieść awanturniczą.

W rezultacie Spada sam poddaj się 
ścigającym go i prześladującym na 
każdym kroku władzom i oto teraz 
zasiadł jako jedyny oskarżany na 
ławie sądu w Bastii.

U ŚM IECH N IĘTY  ZBRODNIARZ
Niezwykły oskarżony z tego Spa­

dy. Przez całą drogę do sądu nie prze­
stawał się łagodnie uśmiechać. Wkro­
czył do sali sądowej z miną tak rozra­
dowaną jakgdyby szedł na zabawę.

I  zaraz na wstępie oświodczył ze­
branym dziennikarzom:

— Jestem  korsykaninem, ale ban­
dytą wszechświatowym. Najlepszym 
moim adwokatem będzie Chrystus, 
Starałem  się zawsze iść za Jego wska­
zaniami. Tylko’w chwilach, gdy mnie 
opuszczał popełniałem grzechy.

Ten patos i mistycyzm jest czemś 
całkiem nówem w zachowaniu się Spa 
dy, zarówno jak  drewniany krzyż za­
wieszony na jego piersi.

—' Oskarżony Spada w stać!'
Temi . słowami i’ożpoćzęła się wła­

ściwa rożprawa w przepchanej do o- 
statniegó miejsca salce sądu w Bastii.

— Nie można oskarżonego nazwać 
człowiekiem stojącym poraź pierwszy 
przed sądem — oświadczył px’zewodm- 
cząey — oskarżony był już trzykrotnie 
skazywany na śmierć.

Spada słucha spokojnie słów prze­
wodniczącego. Niekiedy uśmiecha się 
irinicznie przy niektórych urywkach 
aktu oskakrżenia wzrusza ramionami. 
Przypom inają mu jego własną dewi­
zę: „Bez lęku w  sercuP* I jego okrop­
ną zasadę; „Śmierć za. śmierć”.

LISTY  M IŁOSNE !
Przewodniczący przypomina okres, 

kiedy to bandytą korsykański byl 
ugąszczany przez filmowców i repor­
terów na bankietach i pyta:

—- Niczego wówczas wam nie bra­
kło!

Spada odpowiada:
—- Korzystałem, jak  mogłem, panie 

przewodnieząy,
Na sali wybucha śmiech.

Odczytują listy miłosne, jakie otrzy 
mywał od kobiet, często od szanowa 
nych dam z towarzystwa. Spada u- 
śmiecha się błogo. Ale nie chce odsło­
nie żadnego nazwiska kobiety, z którą 
go cośkolwiek łączyło.

— To już moja tajemnica zawodo­
wa ~~ mówi pełen galanterji.

Uśmiechnięta twarz Spady staje  
się okropna tylko w jednej chwili: 
wtedy, gdy usiłują wydobyć ẑ  niego 
udział w przestępstwach bandy uko­
chanej Spady, Antonietty Leeea.

Dopóki o nim tylko mowa uśmie­
cha się, a nawet śmieje, ale biada, gdy 
dotknąć jego wspólników.

— J a  i tylko ja jeden odpowie 
dzialny jestem za wszystko.

PA T O S’ BANDYCKI
Spada jest zresztą urodzonym ka­

botynem. Ponieważ uważa siebie, jak  
sam mówi, jako „bandytę honorowe-

To spada przychwycony w Fino- 
selłi, powiedział do swego towarzysza 
Eutilli:

— Zdradzono nas Antonio. S trze­
laj. broń się w imię Boga!

To Spada miał zawsze ten pełen 
godności i wyniosłości wyraz twarzy.

To Spada odpowiada teraz na roz­
prawie przewodniczącemu ze spoko­
jem na. niektóre pytania:

— Te sprawy mnie nie obchodzą, 
może zajmą przysięgłych.

To Spada wreszcie trw a w kamień 
nym uporze i zaciętem milczeniu, ile­
kroć chcą się od niego dowiedzieć cze­
goś z jego licznych przygód miłosnych

Ałe ten obraz „honorowego bandy­
ty” psuje jego potworne okrucień­
stwo, chciwość, krwiożerczość i brak 
wszelkiego sumienia.

KRWAWE CZYNY
W  opowiadaniach zeznających ko­

lejno świadków odżywają okropno 
zbrodnie popełniane przez Spadę i je­
go bandę.

K rwaw a noc w igilijna w Sari 
d-Orino w roku 1923, kiedy to bandyci 
napadli na sałi balowej Bogu ducha 
winnych wieśniaków korsykańskich, 
bawiących się wesoło i beztrosko.

Krwawa tragodja w Finosella, w 
której zginęło kilku żandarmów, bro­
niących spokoju miasta, dram at w 
Piedorte, gdzie również zamordowano 
niewinnych łudzi, bestjalski napad na 
kurjera pocztowego w Lopigna, gdzie 
Zginęły trzy osoby, spełniające swój 
obowiązek i wiele innych

W wyniku sprawy Spada skazany 
został na karę śmierci.

Dziwactwa starego bogacza
Zfl©ś5:w:e sym za rentą dożywotnią

WARSZAWA, 9.3. Pewien sędzi­
wy bogacz, Stanisław  Rajswaser, li­
czący łat 79, zawarł z gminą żydowską 
w W arszawie ak t notarjainy, mocą 
którego przekazuje jej lwią część swe­
go m ajątku w postaci domu, 200 tys. 
łokci kwadratowych placu na Targów­
ku i kolonji Jarosław  pod Józefowem, 
wzamiań za rentę dożywotnią.

Syn Rajswasera, Aleksander, ka­
tolik, w celu unieważnienia tranzak- 
cji, którą uważa za obliczoną na zło­
śliwe wydziedziczenie, wystąpił o ubez 
własnowołnienie ojca jako niepoczy­
talnego.

Zdaniem syna s ta ry  Rajsw aser 
zdradza objawy ńienormaluości, wy- 
kazując patologiczny sadyzm w sto­
sunku do żony i dzieci,

P. Rajsw aser młodszy, m ający zre­
sztą już pod piąty krzyżyk, przytacza 
szereg przykładów, które mają świad­
czyć o chorobliwym stanie władz umy­
słowych ojca.

Gdy p. Rajsw aser senjer szedł do 
kina, kupował sobie najlepsze miejsca, 
a  żonę wysyłał na galerję.

Kiedyś zaprosił do siebie młodą 
osobę, o którą żona jego była zazdros-

doną, a  mimo to została zmuszoną 
osobistego usługiwania rywalce.

Gdy p. Rajswaserowa umarta, bo­
gacz nie wystawił je j żadnego nagrob­
ka, jakkolwiek na koszty swojego 
własnego pogrzebu preliminował 
40.000 złotych.

Zdaniem syna, p. Rajsw aser celo­
wo trwonił m ajątek, wdając się w 
tranzakcje z niepewnymi ludźmi, co 
przynosiło mu ogromne straty.

Wreszcie drobny, ale charaktery­
styczny przykład. Kiedy komisja gmi­
ny  żydowskiej przybyła do Jarosław ia 
w celu przejęcia majątku, p. Rajswa­
ser ukrył celowo spod spisu inwenta­
rza... konewkę do polewania kw iat­
ków.

Sąd okręgowy oddalił wniosek o 
ubezwłasnowolnienie S tanisław a Rajs 
was era. Obecnie spraw a ta znajduje 
się w drugiej instancji.

Wczoraj natomiast na wokandzie 
sądu okręgowego w W arszawie w wy­
dziale cywiinym znajdowała się spra­
wa o działy m ajątku Stanisława Rajs- 
w asera ną rzecz gminy żydowskiej.

Proces budzi zrozumiałe zaintere­
sowanie wśród współwyznawców.

281 trupów leży w kopalni
Po 6-clu miesiącach

LONDYN, 9.3. Z Grasfordu w Wa- 
lji północnej donoszą, że we czwartek 
zeszło po raz pierwszy około 20 górni 
ków do kopalni M artina, w której 22 
września ub. r. znalazło śmierć 261 gór 
ników.

Przybywszy^ na dno szybu w głębo 
kości 720 metrów, weszli górnicy do 
sztolni i przeszukali wszystkie kierun 
ki na odległość 150 metrów, a wscho­
dni na odległość 70 metrów. Nie 
stwierdzono żadnego zawalenia się 
chodników ani zalania przez wodę. 
Po godzinie powrócili ponownie na 
światło dzienne.

_ Ponieważ kopalnia była przez sześć 
miesięcy szczelnie zamurowana, trzeb i 
jeszcze długo czekać na je j przewie­
trzenie. Obecnie pobyt w kopalni jest 
możliwy tylko z aparatem  tlenowym. 
Przypuszczają, że będzie jeszcze długo 
trwało, zanim przystąpi się do wydo­
bywania zwłok ofiar katastrofy. Naj­
bliższa ofiara, członek drużyny ratun­
kowej, znajduje się jeszcze w odległo­
ści 200 metrów od punktu, do którego 
się doszło wczoraj. Miejsce, w którem 
na drużynę ratunkową buchnął słup 
ognia, znajduje się w odległości jed­
nego kilometra od szybu,

go“ za istotę wyższą i pełną roman­
tyzmu, więo zachowywał się w ten 
sposób'.

Spada, to przecież całował w czoło 
trapy  swych ofiar.

Kwiaty, wydzelaiące zasach m 33L..
Egzotyczna rośliny, Iktóre t .uda|ąłi miscHty ? sKintySa

Grypa, d r e s z c z e ,  
p r z e z i ę b i e n i e ?
Przyjmując tabletki Toga! w dawce: 3 
tabletki. 3—4 razy dziennie, doznaje się  
ulgi i spadku gorączki. Również w cier­
pieniach rcumatyczriych. podagrze, bó­
lach artretyeznych w stawach i mięś­
nia- h. bólach nerwowych i głowy. Toga! 
oddaje usługi. Tabletki Togal są do naby­

cia w najbliższej aptece.

W  świecie roślinnym napotykamy 
mnóstwo przykładów najdziwaczniej­
szego upodobnienia się do otaczające 
go środowiska.

W pustyniach A fryki Południowej 
istnieją rośliny, które kształtem  i bar 
wą podobne są do grudy kamieni. Nie 
posiadają one wcale liści, tylko gru- 
złowate łodygi.

Niemniej ciekawym przykładem 
przystosowania się rośliny do warun 
ków życia jest t. zw. smocze ziele. 
Kwiaty jego są czerwonawo-sinej bar 
wy i wydzielają sok, którego zapach 
przypomina do złudzenia zgniłe mię­
so . Odór ten wabi setki owadów, k 1 có­
rę niechcący przyczyniają się do zapy

lania dziwnej rośliny.
Skłonności kulinarne wykazuje wi 

docznie jeden z rosnących również w 
Afryce gatunków irysa, którego za­
pach do tego stopnia przypomina sma 
żone mięso że mieszkający w Natal u 
europejczycy, nazywają go „beef­
steak”.

Fantastyczne kształty egzotycz­
nych orcliidei udających muchy, 
pszczoły i motyle, mają na celu odstra 
szenie nieproszonyh gości.

W Kongo znaleziono niedawno ga 
tunek orchidei, na której mięsistych 
liściach zauważono jakgdyby szeregi 
malutkich żab. Okazolo się. że domnie 
manę żaby były kwiatami storczyka.
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Skład pieewszorzę
dnych aparatów
r a d io w y c h , części 
■wymiennych, o r a z  
w a r s z t a t y  repera- 
 c y n e  ---------

Scsnswiec, Warszawska 1.
poleca: aparaty ra­
dio we oraz wszelkie 
części za gotówkę 
  i na raty ------

W

P OLECANA
i r z e z  ZWIĄZEK 

EKARŻY 
EWTYSTÓW

PAMS TW IE
POLSKIEM

W A Ż N E  
O B E C N I E /

Ś R E D N i A  
T U B A

DUŻA
T U B A

J E S T  F l E i W S E ą . . .
pastą do zębów . zaaprobowaną i polecaną 
przez Z W IĄ Z E K  L E K A R Z Y  D E N ­
T Y S T Ó W  W  P A Ń S T W IE  PO LSK IE M

Pieczęć na opakowaniu pasty Colgate jest najlepszą odpowie­
dzią na pytanie, .Jakiej pasty do zębów należy używ ać. ? 
Cóż może być bardziej jeszcze przekonywującym dowodem, 
ic  pasta Colgate czyści lepiej, gruntowniej... że zęby T w e  
nabiorą niezrównanego blasku? Zacznij dziś jeszcze stosować 
pastę Colgate... a nigdy tego nie pożałujesz.

Używaj pasty Colgate dwa razy dziennie.
Odwiedzaj dentystę dwa razy do roku.

Chrypka chrypką, a
Eden jedzle do W arszawy

Dyplomatyczna chrypka Reiehs- 
fiihrera Hitlera przeszkodziła wpraw­
dzie w postanowionym już przyjeździe 
sir Johna Simona do Berlina, ale kto 
wie, czy nie oszczędziła angielskiemu 
ministrowi niepowodzenia. Nie zapo­
minajmy, że głównym celem wizyty 
angielskiejgo męża stanu w Berlinie 
miało być omówieni© zagadnienia 
paktu północno-wsehodniego. Dziwna 
rzecz bowiem, że ten pakt dyploma­
tyczny zrodzony z nienaturalnego 
związku kolektywistycznej Rosji z 
Mrżuazyjną Francją, adoptowany zo­
stał z kolei przez konserwatywną An- 
glję i w rezultacie narzucony ma być 
innym państwom. Jedne z tych państw 
przyjmują to kukułcze jajo z ochotą, 
inne, a do nich zaliczyć należy Niemcy 
i Polskę, bardzo niechętnie. Olóż spo­
dziewałby się należało, że nawet wizy 
ta sir Simona w Berlinie nie przyczy­
niłaby się do zmiany poglądów mia­
rodajnych kół niemieckich na ów pak­
towy problem. Ale dlaczego?

Jesteśmy świadkami dziwnej i na 
®ko niezrozumiałej gry niemieckiej 
dyplomacji. Z jednej strony Hitler ko 
rzysta z każdej sposobności,a by wy­
stąpić z formalnemi i bardzo kawa- 
ierskicmi oświadczynami pod adresem 
Francj , z drugiej zaś strony przy pró 
foie w polnego nawiązania rozmów Pa 
ryża i Londynu z Berlinem, minister 
'von Neurath odpowiada na notę an­
gielską, a notę francuską pozostawia 
bez odpowiedzi. W Paryżu oczywiście 
eiężka obraza i alarm: „Niemcy hitle­
rowskie wbijają klin między Francję 
i Anglję! Oświadczyny Hitlera tô  hi­
pokryzja dla uśpienia naszej czujno­
ści 1“ Tymczasem w Berlinie kwestja 
ta przedstawia się zupełnie inaczej, a 
sprawa mogłaby być postawiona ina­
czej, gdyby metody dyplomatyczne 
niemieckie były mniej niezgrabne. Bo 
podczas ostatniej mojej wizyty w Ber 
linie dygnitarze narodowo- socjalisty 
ezni oświadczyli mi bez ogródek: „Je­
steśmy przeciwnikami wszelkich pa­
któw' wielostronnych. Pójdziemy tylko 
na umowy bilateralne z każdem po- 
szezególnem mocarstwem."

W tem właśnie tkwi sedno sprawy. 
Pryska legenda, jakoby celem Nie­
miec przy zawieraniu umowy z Pol­
ską było oderwanie jej od Francji. 
Przeciwnie, Niemcy gotowe są zaw­
rzeć osobną umowę z Francją, potem 
osobną umowę z Anglją, a tylko bro­
nią się przed Locarnem lotniczem, bro 
nią się przed przyjęciem koncepcji pa 
ktu północno - wschodniego z jego 
klauzulami o wzajemnej pomocy. 
Jednak sternicy Rzeszy posługują się 
tak ciężkiemi, tak niezgrabnemi środ 
kami ekspresji dyplomatycznej, że 
w j wolu je to wrażenie jakiejś genjal- 
nej gry. Może dlatego właśnie, że 
śeb g jest już zbyt gruby, a nad Spre 
wą unosi się wciąż jeszcze duch Stre- 
seinanna, choć wspomnienie jego hitle 
ryzm stara się usunąć za wszelką cenę 
usuwając nawet nazwę ulicy Beriina, 
ochrzczonej ongiś mianem męża stanu

(dziś ulica ta nazywa się Saarlan- 
dstrasse). Któż zresztą zaręczy, że ce 
lem ostatecznym usunięcia nazwy uli 
cy Stresemanna nie była kurtuazja 
pod adresem Francji? Zapewne nikt 
jeszcze w Europie nie zapomniał o ka 
wałach, jakie Stresemann robił Brian 
dowie

Ostatecznie wycieczka sir Simona 
do Berlina nie udała się. Zato lord 
Eden wybiera się do Moskwy i War­
szawy, W Moskwie przyjęty zostanie

Więcej aniżeli cierpko, bo idzie prze* 
eież o dalsze losy rosyjsko - francuskie 
go paktu. Ale wizyta w Warszawie 
wypaść może podobnie, jak wypadła 
by wizyta sir Simona w Berlinie. Bo 
Polska ma na paktomanję punkt wi­
dzenia taki, jaki miał nieboszczyk 
Barthou przed swą woltą w w stronę 
Rosji i taki, jaki ma przypadkowo Ber 
lin: umowy bilateralne — tak5 pakty 
wielostronne — nie.

Al. THEN.

Pól miliona warsztatów rzemieślniczych
U progu lepszego jutra

Rzemiosło polskie przeżyło ostat­
nio swój wielki dzień — dwudniowy 
zjazd pierwszej rady związku izb rze­
mieślniczych w Warszawie, reprezen­
tujący ogół naszego rękodzielnictwa, 
a więc blisko pół miljona warsztatów, 
przy których pracuje i z których żyje 
olbrzymia rzesza, obliczana na mniej 
więcej półtora miljona głów braci rze­
mieślniczej.

Za długo, stanowczo za długo nie 
docenialiśmy naszego rzemiosła i po­
trzeby dania mu noAvych form organi­
zacyjnych.

— Na istotę zagadnień rzemieślni­
czych — poAviedzial w swem inugura- 
eyjnem przemówieniu prezes rady 
związku inż. Zakrzewski — przez dłu­
gi czas zamykano oezy. Pomyślny 
zwrot nastąpił dopiero z chwilą, gdy 
ukazała się ustawa, powołująca do ży­
cia samorząd rzemieślniczy. Wtedy 
dopiero ukazał się dekret, sankcjonu­
jący samodzielność rzemiosła jako 
grupy wytwórczej, a Avreszcie akt 
ustawodawczy, biorący w opiekę peł­
nowartościowe rzemiosło, odrzucający 
zaś wszelkie wynaturzone naleciałości 
— partactwm i fuszerkę.

I  minister przemysłu i handlu, któ­
ry również przybył na otwarcie obrad 
nowej organizacji rzemieślniczej, da­
jąc tem dowód wielkiej troskliwości 0̂ 
polski stan rzemieślniczy, w przeanó- 
wieniu swem położył nacisk na zna­
czenie rzemiosła na tle ogólnej gospo­
darki narodowej.

Przedewszystkiem więc podkreślił 
p. minister Rajchman, że rzemiosło, 
tradycjami o wiele lat starsze od prze 
mysłu, jest nam od niego nieskończe­
nie bliższe. Przemysł bowiem, to —̂ 
niezawsze wprawdzie, ale częstokroć— 
kapitał obcy, bardzo często żerujący 
tyiKO i za lada niebezpieczeństwem u- 
eiekający chyłkiem tam, skąd przy­
szedł — zagranicę. A rzemiosło! Wie­
my to wszyscy, a w, toku obrad zebra­
nia rady związku pogląd ton wypo­
wiadali liczni mówcy — rzemiosło to 
kapitał i praca na wskroś _ swojskie, 
naw skroś rodzime. I nigdzie, na żad- 
nem chyba polu, współdziałanie kam-

tału z pracą, nie jest tak zgodne i tak 
w swych skutkach pożyteczne, jak 
właśnie w rzemiośle.

Tylko, że tej pracy więcej jest, niż 
kapitału. Rzemiosło nasze odczuwa 
dotkliwy brak większych środków ob­
rotowych. Ale środki te muszą się zna­
leźć. Przemówienie ivczorajeze p. mi­
nistra przemysłu i handlu potrakto­
wało tę sprawę zupełnie wyraźnie. 
Środki takie muszą się znaleźć i będą 
znalezione. Rząd myśli o tem i dostar­
czy rzemiosłu odpowiednich kapita­
łów.

A teraz, na co ten kapitał jest po­
trzebny rzemiosłu? W pierwszym rzę­
dzie na inwestycje. Lata wojny zadały 
głęboki cios rękodzielnictwu i wiele 
warsztatów nie zdołało się jeszcze od­
budować po stratach wojennych. Da­
lej wolne środki obrotowe potrzebno 
są rzemiosłu na zwiększenie produkcji. 
Zapotrzebowanie na wyroby rzemieśl­
nicze jest. Wyroby te są przecież o 
cało niebo lepsze od seryjnych, ma­
szynowych. Mają swój wyraz, swoją 
indywidualność, niejednokrotnie i pię­
kno prawdziwie artystyczne._ Ale rze­
mieślnik, operujący drobnemi środka­
mi finansowemi, musi sprzedawać swą 
produkcję z dnia na dzień. Mając od­
powiednie środki będzie już w stanie 
nietylko dostarczać swe wyroby do 
sklepu, ale, narówni z przemysłowcem, 
wziąó udział w wielkich dostawach 
państwowych czy komunalnych. By­
leby tylko miał środki na powiększe­
nie produkcji i możność nieoglądania 
się na niepewne jutro. To samo_ doty­
czy wywozu wyrobów rzemieślniczych 
zagranicę, który mógłby być dalekko 
większy niż obecnie, gdyby znalazły 
się na to odpowiednie środki obrotowe.

Ale o dostarczeniu takich kredytów 
może być mowa dopiero dziś, gdy or­
ganizacja rzemiosła jest już sprawą 
zakończoną. Rząd przyrzeczenie swe 
spełni napewno. Rzeczą związku, któ­
ry po ukonstytuowaniu sivej rady^ u- 
zyskał m o c  działania prawnego, będzie 
zatroszczyć się o utworzenie zrzeszeń 
rzemieślniczych czy też poproś tu spó­
łek remieślnicżo - band1 owych, które 
ten kredyt będą mogły otrzymać.

Bezrobocie w więzieniach
Bezrobocie gnębi szerokie masy. Bezr©- 

bocie dociera do więzienia i gnębi lego 
przymusowych mieszkańców. Czy nie pa-> 
radoks?

A jednak tak jes i Wszystko jest wzglą 
dne. Kto praenje, pożąda odpoczynku; 
kto ma zapewniony odpoczynek bez terml 
nn, ten iaknie pracy, by zabić ezas, Taki 
jest właśnie los więźniów.

W więzieniach paryskich, Sante i Frew 
nes, kryzys daje się odczuć dotkliwi© 
więźniom i więźniarkom .Zainterpelowa- 
ny przez swego adwokata więzień z Free 
nes ,na pytanie, jak mn się powodzi, od 
powiada:

— Byłoby nieźle, gdyby nie brak pra 
ey. A bez pracy niema pieniędzy.

W wiezienia Fresncs przebywa obce, 
»ie 8.5G0 osób. Kryzys Jjtknął przedsię­
biorców, którzy udzielają samóirienia 
administracji więziennej na wykonani© 
rozmaitych dostaw; niema zamówień, ni© 
ma pracy, w warsztatach więziennych 
dlnbie sic koperty, banderole, palcuje i soff 
tnje druki, torebki, wyrabia sie guziki 
drewniane, sortuje się suszone jarzyny,, 
wyplata koszyki etc,

Wiezień otrzymuje za swą prace T d© 
8 franków dziennie. Z tego skarb zatrzy; 
maje połowę, 2 franki odkłada adminL 
stracja jako rezerwą dia więźnia, 2 fran* 
ki wreszcie otrzymuje wiezień do reki i V 
tych pieniędzy dokupuje sobie w kanty, 
nie żywność ,tytoń, mydło «te. Niewiele ̂  
to, ale dla człowieka pozbawionego wo!« 
nośei oznacza praca sui generis rozrywką

Fani Roosevelt zarabia wiące) 
niż jej mąk — prezydent

Żona prezydenta St. Zjedn., p. Boos®, 
vełt, jest osobą nad wyraz czynną i często 
podejmuje propagandowe podróże po 
Stanach Zjednoczonych.

Zarówno je j działalność publieystyczna, 
jak  i odczyty radjowe, przynoszą jej bar 
dzo duże dochody. W przeciągu sześciu 
miesiący zarobiła 36.009 dolarów'.

Dobrze poinformowani twierdzą, że do 
chody prezydentowej są wyższe od docho 
dów jej męża. Przeznacza je ona jednak 
na oele dobroczynne.

»

O r y  p s  z a g r a ż s j  
T w e m u  z d r o w i u !
T ę małq ta b le tk ę  Togal s tosu je  siej j 
przy grypie. Przyjmując tab letk i.  
Togal w d a w c e  3  tabletki 3 / 4  ra zy  
d z ien n ie ,  d o z n a je  s ię  ulgi i s p a d .  
ku gorączk i .  G d y  w ię c  p o c z u .  
jesz p ie rw sz e  d r e s z c z e ,  n ie  z w l e ­
kaj ani chwili,  zażyj  n a ty c h m ia s t  
T ogall  O r y g in a ln e  tabletk i T o ga l  
SQ d o  n a b yc ia  w  najbliższej a p t e c e . ;

. % 5p p
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Krwawy final libacji w  Wojkowicach Komornych
Duszą od żelazka w głowę kolegi — Ofiara bójki dogorywa

Nr; W

W mieszkaniu Bolesława Fijałków 
skięgo na kolonji Brzezinki w Wojko 
wicach Komornych wynikła onegdaj 
krwawa bójka, która zakończyła się 
cięż kiom poranieniem niejakiego Sta­
nisława Swobody, zamieszkałego rów­
nież w Wojkowicach Komornych.

Fijałkowski zaprosi! do siebie swe­
go kolegę Stanisława Swobodę i obaj 
przyjaciele obficie poczęli raczyć się 
wódką.

Gdy już mężczyznom alkohol po­
czął dobrze szumieć w głowie, wyni­
kła między nimi sprzeczka.

W niedługim czasie kłótnia zamie­
niła się w zaciętą walkę.

Przyjaciele rzucili się na siebie z 
podniesionemi pięściami i poczęli się 
szamotać.

w szpitalu w Będzinie
Rozwścieczony Fijałkowski w pew ­

nym momencie zdołał złapać leżącą na 
podłodze duszę od żelazka, którą za­
dał Swobodzie kilka strasznych ciosów 
w głowę.

Nieszczęśliwy brocząc obficie krwią 
upadł nieprzytomny na podłogę.

Dopiero wówczas Fijałkowski o- 
przy tomni.nl

Swobodę w stanie bardzo ciężkim 
przewieziono do szpitala, powiatowego 
w Będzinie.

Doznał on złamania czaszki i w 
dniu wczorajszym dokonano w szpita­
lu operacji. Stan Swobody jest nadal 
bardzo ciężki i nie wiadomo czy uda 
go się utrzymać przy życiu.

Policja prowadzi w tej sprawie do 
chodzenie.

Krwawy koniec koleżeńskiej liba­
cji wywołał wśród mieszkańców Woj­
kowic Komornych zrozumiałe poru­
szenie.

Niedziela

Marzec

D*ł<: Wstępna 40 Męczeu. 
•tetro: K ocstantepo W , Herakb 
W so i<3d słońca: 55?
Zacaód słońca; 5.8?

RAOJO

Połączenie seminariów męskiego i żeńskiego
Sosnowcu

W związku z ostatniem rozporzą­
dzaniem o godzinach handlu, zawia­
damiamy Sz. Kłijentelą, że powssech 
nie znane se swej dobroci

W Ę O L I N Y
JASIELSKIE i DĘBiCKIE

sprzedawane będą codziennie tylko 
do godz. 7-ej wiesz.

„M A ŁO P O L A N K A "  
Sosnowiec, nL Piłsudskiego 7 

via a vis f. „Foto-Łazarc*.

W
W Sosnowcu rozeszły się ostatnio 

pogłoski, że w związku z reorganiza­
cją szkolnictwa i stopniową likwida­
cją seminarjów nauczycielskich, semi- 
narja męskie i żeńskie w Sosnowcu 
mają być połączone.

Seminarjum koedukacyjne mieścić 
się będzie w budynku obecnego semi- 
narjum męskiego przy ul. Wawel. — 
Internat żeński urządzony zostanie 
przy gimnazjum im. E. Plater, które

znajduje się obok seminarjum męskie­
go.

W budynku, gdzie obecnie prowa­
dzona jest szkolą ćwiczeń przy se.rni- 
narjum żeńskiem na Pogoni, urządzo­
na zostanie szkoła powszechna, która 
w tej dzielnicy jest bardzo potrzebna.

Narząd m. Sosnowca w budżecie 
swym umieścił już pewną sumę na 
dzierżawę tego budynku od to warzy 
stwa dobroczynności.

P r z e ś  połączeniem funduszu 
pracy z fundnszem bezrobocia
USTĄPIENIE POSŁA MADEJSKIEGO

Praca nad połączeniem funduszu pra­
cy z funduszem bezrobocia, które nastą- 
p.ć ma oficjalnie a dniem 1 kwietnia rb. 
są już na ukończeniu. Rozporządzenia wy 
konawcze, statut, i regulamin zreorganizo 
wanego funduszu pracy ogłoszone sosta 
ną w dniach najbliższych.

Dyrekcja połączonych instytucyj mieś 
®ić si® będzie przy ul. Traugutta nr. 6, tj. 
w obecnej siedzibie funduszu bezrobocia.

Wszyscy pracownicy obu instytucyj 
otrzymali w swoim czasie wymówienie « 
dniem 1 kwietnia, bądź z dniem I maja 
rb. Sprawa ponownego ich zaangażowania 
ma być załatwiona w najbliższym tygod­
niu. Prawdapodobnie żadnych redukcyj 
pracowników obu instytueyj nie bedzie. 
Zmiany zajść mają jedynie na stanowis 
ku naczelnego dyrektora funduszu pracy, 
ustąpić, ma bowiem poseł dr. Madejski, 
a jego miejsce zajmie p. Dolanowski, do 
tyehczasowy prezes funduszu pracy.

M nnłał „l« Poiimjsr

Fabryka falezy wy eh monet 1-złotowyci)
w Dąbrowie

ARESZTOWANIE FAŁSZERZY.
Od pewnego czasu na terenie Za­

głębia pojawiły się fałszywe monety 
1-złotowe, które rozpowszechniali ja­
cyś nieznani osobnicy.

Policja wdrożyła dochodzenie i już 
w niedługim czasie wpadła na trop 
fałszerzy.

Wczorajszej nocy policja wkroczy­
ła do mieszkania braci Jana i Józefa 
Krawczyków w Dąbrowie przy ul. Ko­
nopnickiej 31.

W czasie rewizji w mieszkaniu 
Krawczyków wykryto całą fabrykę 
fałszywych monet I-zlotowych.

W mieszkaniu znaleziono kilka fal­
syfikatów, formy i inne przyrządy do 
fabrykowania fałszywych pieniędzy.

Obu fałszerzy aresztowano i prze­
kazano władzom sądowym, '

Dalsze śledztwo wyjaśni, czy za­
trzymani fałszerze mieli wspólników.

Ztalzleie arasolą w Zagłębu
Z N A C Z N E  K R A D Z IE Ż E  M IE SZ K A N IO W E .

Carską Rosja, św iat knufa i nahaj ki. 
Cygańskie romanse, dram aty. Izy i krew 
— były od da w na pupolarnym tematem 
scena,)uszów filmowych.

Znalazła się wreszcie wytwórnia filmo_ 
wa. która zdecydowała, zwrot w kierunku  
satyry, komedji śmiechu. Musimy się te­
raz trochę pośmiać z naszych byłych wro­
gów z czasów caratu. Wszak pierwszy lep­
szy Antek z nad Wisły, chłop z łbem na 
karku, odważny i wesoły, z fantazją i po­
czuciem honoru — mógłby wypruwa* de 
w pole niejednego carskiego czyn o wnika. 
Ud s»ow do czynu i przystąpiono do reali 
7,acji ,*A?itka policmajstra** z Dymsza 
w roli tyt.

Zebrano co najlepsze siły  komedjowe i 
farsowe, aby stworzyć, ten jodyny w swo­
im rodzaju film, skrzący się od dowcipów, 
humorystycznych sytuacji i budzących 
huragany śmiechu gagów. Mieczysława 
Ćwiklińska (doskonała „Ciocia'* z filmu 
„Czy Lucyna to dziewczyna*') i Antoni 
Fertnor, odtwarzają małżeństwo czynów, 
ników w prowincjonainem mieście. u u- 
eicma gwiazdeczka — M arysia Bogda w 
roli lertycznej pokojówki, zakochanej w 
Ant.cu policmajstrze. Wreszcie Bkonieoz 
ny w roli autentycznego policmajstra, pi 
jaczyny i półgłówka, k.óremu Dymsza kra 
unio mundur i wszyst. zaszczyty. W liimie 
kym usłyszymy kapitalne piosenki W ar 

’ w a n e  przez Dymszą jodną śpiewa 
ną na Kiercolaku, przy wtórze strugania
w’7n / r fPr °  ‘1PnikÓW’, dr,l~* -  spurodjo.

Ujrzymy również
p rzeTf ' wi i d °  .Abrpent,no“ odtańczone przez Ćwiklińską i Rymsze na balu u mi

a I Z Ź  y n& k0ni redans« i b.nsiary: „Antek policmajster" roi sic od „omy
■ słow_ nowych i komicznych, które z p -w- 
śmiech P będą do homerycznego

Mimo energicznej akcji policji kra 
dzieże mieszkaniowe w Zagłębiu pow­
tarzają się bardzo często.

Ostatnio dokonano trzech poważ­
nych kradzieży mieszkaniowych, 
których sprawcy dotychczas nie zosta­
li ujęci.

W nocy z 7 na 8 bm. dostali się 
złodzieje do mieszkania Jana Rybaka 
(Sosnowiec, Piłsudskiego 8), skąd skra 
dli radioaparat, bieliznę, garderobę i 
inne rzeczy, łącznej wartości 830 zł.

_ Onegdaj zaś dokonano kradzieży w 
mieszkaniu Teodora Bartnika (Będzin, 
ul. Reja).

Złodzieje skradli aparat fotografi­
czny, garderobę, bieliznę, nakrycia sto­
łowe oraz inne rzeczy, wartości 2175

ziotych.
W czasie ucieczki prawdopodobnie 

spłoszeni złodzieje porzucili na łą­
kach za ulicą Reja w Będzinie skra­
dziony aparat fotograficzny i kawa­
łek materjału — brokatu.

_ Znalezione rzeczy zwrócono Bart­
nikowi.

Pozatem onegdajszej nocy niezna­
ni złodzieje włamali się do sklepu ju­
bilerskiego Maksymiljany Florjano- 
wej w Sosnowcu przy ul. Modrzejew­
skiej 35, skąd skradli większą ilość o  
brączek, pierścionków i innej biżuterji 
łącznej wartości około 3 500 zł.

Policja prowadzi dochodzenie, ce­
lem wykrycia zuchwałych włamywa­
czy.

J , WARRSZAWA.
Niedziela, 10 marca,

9.00 Wygnał czasu. 9.08 Gimnastyka. 
9.20. Rłyiy. 9.45 Dziennik poranny. 9,55 Pro  
gram  na dzień bieżący, h h u  muzy aa pel* 
ska. 10.20 Nabożeńsw/o z Ratodry sw. Ja*  

warszawie. 12.0J Hejnał z Krakowa, 
12.01 "Wiadomości meteorologiczne. 12.05 
.Przegląd giełdowy, 12.15 Koncert z Krako 
wa, la.Ol Teatr Wyobraźni. 13.15 Tranami 
sja z Billi. Warsz, 14.09 Płyty. 15.0U Uarsó 
uwag o wiosennem nawożeniu. 15.15 P ły  

^.'zi-gląd produktów rolnych, 
labo hłuenowisko wiejskie. 16.00 Koncert 
solistow. 16.45 Recytacjo prozy. 17.00 Kon 
cert ork. wiejskiej. 17.40 Audycja dła dzie 
ci, 17.50 Umiejętność słuchania. 18.00 To 
takie znane. 18.45 Życie młodzieży 19 09 
Program  na dzień następny. 19.08 Rycoc 
«n?rCr,wF sni.aoza- SO-W Muzyka lekka, 
20.4o Dziennik wieczorny. 20.55 Jak  praco 
aVSj? ,jv łoisco. 2100 Loża Szyderców.

C? ytRc f  2L45 Wiadomości sport© 
we. 22.00 Koncert reklamowy. 2215 Kon­
cert w wyk, ork. Symf. P. R. 231)0 Wiado 
mości meteorologiczne. 23.05 Wieczór ta­
neczny.

K  AFO WICE,
Niedziela, 10 marca.

9.00 Transm isja z Warszawy. 9-55 Pro- 
grain na dzień bieżący. 10.00 Symfonja ni© 
dokończona. 10.30 Nabożeństwo. 11.57 Tran 
sm isja z Warszawy. 12.05 Co słychać na 
Śląsku, 1215 T ransm isja z Krakowa ł 
Warszawy. 14 00 Koncert zespoowy. 14.45 

Uprawa i pielęgnowanie łąk. 
15.15. P łyty. 15.25 Skrzynka pocztowa. 15 35 
Transmisja z Warszawy. 19oo Program  
na dzień następny. 19.08 Płyty. 19.20 Bory 
bojki słąsKie. r9 40 Trwismloja z ., 
wy. 22.0t) Wiadomości sportowe. 22.05 Kon 
cert reklamowy. 22.15 Transm isja z W ar­
szawy.

T1 . • WARSZAWA.
Poniedziałek, 11 marca.

6.30 Kieuy ranne wstają zorze. 8.46 Glin 
nastyaa. o.uU p iy ty . i.u, {j/.,iumik jja 
ny. 7.4y Program  na dzień uasmpu,,. 
Vvskazowai praatyczne. e.ud , Auuyoja ula 
szaoł. 11.01 bygnai czasu. iz.00 Jrejnał z 
Ki-anowa. I2..O0  w laiioinosc. meteorologi­
czne. 12.05 Koncert zesppo.owy. l2.4o m i­
ka słow o naszycu uzieciacu. 12no idzien- 
nik pomamowy. K.O0 P iy.y. U  5« Wiano- ! 
mości o eksporcie poisaim. 13^5 Przegląd, 
gieidowy. 15.45 RozOawione iortepiaiiy. 
.16.30 NiemiecKi. 16.45 Pieśni w wyk. Z. 
Protassowiozą. 11.00 Audycja dla dzieci. 
18.10 Audycja strzelecka. 18.25 Chwilka spo 
łeczna 18.30 Skrzynka ogolua. 18.40 Zycie 
artystyczne stolicy. 18.45 Płyty. 19.07 p ro 
gram  na dzień następny. 19.15 Skrzynka 
rolnicza. 19.25 Wiadomości sportowe. 19.33 
P łyty  19.50 Przegląd filmowy. 20.110 Muzy 
ka lekka. 20.45 Dziennik wieczorny. 2055 
Jak  pracujemy i żyjemy w Polnee. 2101). 
Koncert muzyki francuskiej. 22.00 Kon-
09 ca r ilrla j ,owy.' Muzyka taneczna.
2.1.00. Wiadomości meteorologiczne. 23.30 
Odczyt w języku angielskim.

Z K ielc

Zagadkowa histeria weksli
girbarni „Czeiadiiamlsa”

Spór, jaki wyniki w garbarni „Cze- 
ładzianka“ w związku z kombinacjami 
wekslowemi p. Jurczyńskiego, który 
jako spólnik wykupionemi pi-zez za­
rząd spółki wekslami obciąży! ponow­
nie majątek garbarni na sumę 12 tys. 
z-: — na drodze polubownej nie został 
zlikwidowany.

Na kilku rozprawach spólnicy 
stwierdzili, iż weksle znajdujące sic w 
posiadaniu p. Jurczyńskiego są wlas 
nością spółki i należy je zniszczyć

Nâ  ostatniej rozprawie w charak­
terze śwmdka zeznawał buchalter Ku­
ciński. Zeznania świadka odsłoniły pe­
wne szczegóły, które przemawiają za 
słusznośca twierdzeń pokrzywdzo­
nych apólników. Bpo'nik Hn'^a ujaw­
nił na rozprawie, iż jeden z weksli p. 
Jurczyńskiego wyciągnięty byl z re- 
gestratora garbarni.

Ponadto udowodniono, iż weksel 
p. Barana uważany za zniszczony — 
w niewytłumaczony sposób znalazł s :ę 
u p. Jurczyńskiego. Ponieważ, mimo 
wyjaśnienia sprawy, strony nie doszły 
do porozumienia i zlikwidowania za­
targu. należy się spodziewać, że spra­
wa cała przejdzie w ręce prokuratora.

N/ JMOoNIEJSZE i GUSTOWNE

ubiory męskie
na se z e n  w iosen n o  letni 

wykonywa 
Z A K Ł A D  K R A W I E C K I

T. TRYBULSAI
SOSNOWIEC, 3— 0 MAJ* '  -a.

UW AGAl Dla pp. urządni ów  dogodno 
w arunki sp łaty .

W M W M —

(k) Krwawo porachunkŁ Wcozi-a.j do 
stojącego na drodzo we wsi Gajówka — 
Podłasice, Szreniawa, pow. micchowskio- 

Ungiewki W ładysława, będącego 
W towarzystwie kolegi, podszedł w sta­
nie podchmielonym Browacki W ładysław 
mieszkaniec wsi Wygoda i wydobywszy 
sztylet — przebił nim Ungiewkę w Iowy 
bok, powodując ciężkie uszkodzenio cia­
ła. Powodem powyższego, jak  ustalono — 
były porachunki osobiste.

Browackiego zatrzymano i przekazano 
władz.-m sądowym, któro osadziły go w 
areszcie.

(k) Spółdzielnia kamieniaraka. Z im ejr 
tywy sekcji gospodarczej rady po wiato 
wej BBWB. zorganizowana n xhafa w 
Tumlinie, powiat kie'ecki, spółdzielnia ka 
mm m arska dła ekspioa.acji piaskowca 
czerwonego.

Spółdzielnia ta  da zatrudnienia 40 lu­
dziom.

C H f ? Y P K Ę  
0 . U S 2 N 0 3 Ć  
BOLE G A R D ŁA

. M USUWAJ* 
PASTYLKiI f lM IE

APrewA M l*  G Ą S E C K I E G c T 1vr WAnŝAwit,vi.rQtta 16
SprtedajĄ &?teki i gkłady Apteczne



Bezrobotni Zagłębia Dąbrowskiego
i osadnictwo na Kresach Wschodnich

SPADA — SKAZANY NA ŚMIERĆ

Dzięki inicjatywie ke. prałata Bucz­
kowskiego oraz artykułom, zamiesz­
czanym w „Expresie Zagłębia64 rząd 
i samorządy zainteresowały się spra­
wą osadzania bezrobotnych z ©kręgów 
przemysłowych (Zagłębie Dąbrowskie, 
Śląsk) na roli.

Alicja ta, poza dorażraemi korzy­
ściami, wynikającemi ze zwalczania 
bezrobocia, ma bardzo- doniosłe zna­
czenie dla wielu dziedzin żyda pań­
stwowego, bo przyczynia się do otrwa 
lenia polskości na Kresach wschod­
nich i podniesienia stanu kultury tam­
tejszej ludności przez obcowanie jej 
z przybyszami z- miast. Polska, jak© 
kraj naw.ckroś rolniezy, posiadający 
olbrzymie przestrzenie odłogiem nie­
mal leżącej ziemi, ma

DOSKONAŁE WARUNKI NA 
PROWADZENIE WEWNĘTRZ­

N EJ KOLONIZACJI.
Duża część Wołynia i całe Kresy 
wschodnie są do dyspozycji osadni­
ków. W sainej Wileńszczyźnie leży 
odłogiein 460 tysięcy hektarów ziemi, 
czekającej nabywców, a w nowogróds 
kiom niemal drugie tyle. Często licy 
towane majątki na kresach są naby­
wane niejednokrotnie przez wrogie 
naszemu państwu elementy za dzie­
siątą, czy jeszcze mniejszą część praw­
dziwej wartości, to też dobrze się sta­
ło, że rozpoczęto akcją osadzania bez-

J;ob»tnej ludności z bardzo gęsto za­
winionych kresów zaehodnicii Polski 

na słaba zaludnionych kresach wschód 
nich. Ażeby akcja ta nie miała doryw­
czego charakteru, koniecznem _ jest 
stworzenie-, odpowiedniego kapitału, 
potrzebnego., do wykupywania ziemi, 
na parcelację i pożyczki dla zagospoda 
rających się. Nie" ulega wątpliwości, 
ża stworzone gospodarstwa, czy ko­
lon je ’ osadnicze na kresach zatóorty- 

. żują sie ’.prędko, bo'
ZDOLNOŚĆ GSADNICZA NASZEJ 
LUDNOŚCI. JE ST  BARDZO W IEL­

K A ..
Jeżeli chodzi o Zagłębie, to można 
śmiało powiedzieć, że większość tutej­
szych robotników jest pochodzenia 
wiejskiego. Bardzo wążnenj zagadnie­
niem, związańem z kwest ją  Osadnic­
twa bezrobotnych z Zagłębia na kre­
sach jest spraw-a usunięcia szkodliwe­
go, bo obliczonego na zysk przygod­
nych kupców pośrednictwa, Konieczr 
nem jest zorganizowanie akcji pośred­
nictwa na szerszą skalę, przy popar­
ciu czynników rządowych.

Narazie, gdy akcja osadnictwa 
bezrobotnych na kresach jest dopiero 
w pierwszem stadjum realizacji, po­
winni Wyjeżdżać na rolę przedewszy- 
stkiem ci, którzy mają jakieś hapita- 
liki, a potrzebują tylko dodatkowej po 
mocy, którą jest łatwiej otrzymać. 
Gdy oni się osiedlą i można będzie 
wykazać, ile kosztuje okazanie pomo­
cy jednej rodzinie, by mogła osiąść na 
roli i produktywnie pracować, io nie­
wątpliwie czynniki, od których to za­
leży, skorzystają z tych obliczeń i bę­
dą mogły bardziej planowo i na szer­
szą skałę rozpoezetą akcję prowadzić.

Niedawno premjer Kozłowski w 
swojem expoze powiedział, że rząd 
chętnie będzie wspierał prywatną ini­
cjatywę, pomagająeą w usuwaniu 
przykrych skutków kryzysu. 
DOTYCHCZASOWA AKCJA OSIE­
DLANIA BEZROBOTNYCH Z ZA­

GŁĘBIA NA KRESACH 
jest prowadzona z inicjatywy prywat­
nej. Spodziewać się należy, że zasłuży 
©na w najbliższej przyszłości na po­
parcie rządu.

Jak już pisaliśmy, w Dąbrowie od­
było się przed kilkoma dniami zebra­
nie, na którem omawiano szczegóły 
wszczynanej akcji. Wybrani przez 
zebranych delegaci, którym powierzo­
no obejrzenie terenów, nadających się 
do kolonizacji i zbadania warunków 
na miejscu, otrzymali 86 proc. zniżlii 
ko’ejowe. a ci którzy wyjadą na kresy 
w celu osiedlenia sip tam. brdą płacić 
tylko 10 część zwykłej taryfy kolejo­
wej.

Następne zebranie zainteresowa­
nych w sprawie akcji osadniczej na 
kresach odbędzie się prawdopodobnie

około 20 K in., to znaczy pa powrocie 
delegacji z kresów.

Gdyby ktoś zechciał wyjechać na 
kresy w celu kupna ziemi i zagospo­
darowania się tanu, a posiadał przy­
najmniej 1000 zł., lub więcej, może się

zgłosić do wydziału rolniczego przy 
starostwie będzańskiem.. Warunki są 
b. dobre i  przystępne, bo po zapłace­
niu. części należności za ziemię gotów­
ką, resztę będzie można spłacać rata­
mi w przeciągu 50 lat.

PRZYMUSOWE LĄDOWANIE W ILLI POST A,
• •• AV
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Słynny amerykański lotnik Willi Post przed zrealizowaniem lotu <1© strato- 
sfery, musiał lądować skutkiem defektu motoru. Lądowanie odbyło się sto­
sunkowo „pomyślnie66, jak to widzimy na ilustracji. Krążą wersje, że mm- 

' dały lot jest dziełem sabotażu.

.

Sąd przysięgłych w JBastja skazał wi© 
lolcrotnego mordercę korsykańskiego, 
Spadę, na śmierć. Rycina przedstawia 
Spade, odpowiadającego w kajda­

nach, z ławy oskarżonych.

Przedsiębiorstwa, które
i t

Przystojna wdówka wagi 105
Jesteś samotny 1.. Tęsknisz do mi 

łości, romantyzmu szczęścia albo do bo 
gatej narzeczonej — zastań członki cm 
jednego z wielu klubów koresponden­
cyjnych, gęsto rozsianych jw całej Ame 
iyee. Pośrednictwo małżeńskie jest nie 
co lekceważonym zawodem, którego 
nie traktuje się serjo, niemniej jednak 
korzystają z usług pośredników liczne 
rzesze samotników czy samotnio, któ­
rzy marzą o kimś, kto potrafiłby osło­
dzić monotonny bieg ieh życia.

Adresy L i u r ;  pośrednictwa mał- 
. żostw można znaleźć w.~Jkazdem~ - pi­
śmie amerykańskiem. Mimo, że nie

brak jest na tein polu oszustów, kluby 
istnieją legalnie i nawet ogłaszają się 
w., gazecie policyjnej, pod nazwą: 
„Promień słońca66, Strzała  ̂ Amora64, 

^Przeznaczenie66 i wiele innych.
Po pierwszym liście, z prośbą o in 

formacje, otrzymuje się z biura odpo 
wiedni formularz, załączony do listu? 
rozpoczynającego się od słów; „Drogi 
nasz przyjacielu...66 List kończy się 
serdooznem upomnieniem i nawoła- 
niom do rozsądku: „Czasy się zmienia 
ją  1 przychodzi chwila w której tę­
sknić poczynamy do- własnego ogni­
ska domowego, do spokoju, czulej opie

Palicretajstir m plicii lamKowym
](ini , w Warszawie 

Fatalne zderzenie Maila Bymsij i  władz|‘“
Sądowi grodzkiemu w Warszawie 

przypadł w udziale proces, jakiego 
jeszcze nie było: sprawa aktora, który 
wcielił swą rolę w życie. Zdarzały się 
już różne dziwne procesy na tle uro­
jeń ludzkich, ale nie zdarzało się do­
tąd, by aktor tak wczuł się w swoją 
rolę, iż na eodzień pomylił swą osobo 
wość z kreacją, nagrywaną dla filmu.

Do tych rzadkich fenomenów nale­
ży niezrównany Adolf Dymsza, który 
w okresie nagrywania filmu „Antek 
Policmajster66 wystąpił na placu Zatn 
kowym w roli paliemajstra wobec st. 
posterunkowego Józefa Czajkowskie­
go.

P. Dymsza, wyszedłszy ze swą mał 
żonką z nocnego dancingu, wsiadł w 
taksówkę, kierowaną przez szofera p. 
Jakóba Wąska i kazał się wieźć do 
•swego mieszkania przy ul. Kościelnej 
2a.

Na placu Zamkowym aktor otwo­
rzył drzwiczki auta i w j szedłszy na 
stopień, począł protestować przeciw 
zbvt szybkiej jeździe. Szofer zwolnił 
P. Dymsza ’krzyknął coś do stojącego 
opodal na koniu policjanta s t  poste­
runkowego Czajkowskiego.

Gdy ten podjechał i zatrzymał auto 
p. Dymsza zawołał:

■— Zameldować się służbowo!
•— Przeoraszam, a kim pań jest? 

zapytał ooliejnnt.
— Nie widzi pan, że jestem poli­

cmajster1?
— Jaki nolirmaistor1?
— Antek policmajster! Nie pozna­

ło pan® _ ,
— Pan sie spóźnił o dwadzieścia 

lat teraz niema luź. u nas policmaj- 
strów — rzekł posterunkowy.

— Jakto niema, skoro ła jestem? 
Wszyscy mnie znaią, tylko stójkowy 
pinie zna? Jak nazwiska1? .Ta te- 
rn? R+r>‘kowego nauczę, w dyby, na 
■Sybir, psia krew!

Akurat nadszedł st, posterunkowy 
Roman Rutkowski z XII-go komisar 
jatu i obaj z Czajkowskim usiłowali 
przekonać znakomitego aktora, że już 
czasy carskiej policji minęły. Nic to 
jednak nie pomagało.

Nawet perswazje ze strony p  Dym 
szyny nie odnosiły skutku,

— Teraz służbowo mówię, niech żo 
na będzie cicho — rzekł Antek Polic 
majster, marszcząc brew groźnie. — 
Nikt nie śmie nie mówić. Stójkowy w 
tył zwrot i odmaszerować!

Jeszcze w komisar jacie p. Dymsza 
nie dał sobie wytłumaczyć, że nie jesl 
policmajstrem.

-— Niech pan spojrzy na ścianę 
rzekł wreszcie któryś z policjantów — 
widzi pan przecież orła z jedną głową, 
a nie z dwiema.

Aktor spojrzał poprzez opary kok 
talju, które jeszcze tkwiły mu w o- 
ezaeh i r zekj" xi w a źn i e.

— W kosy pan będzie wmawiał? 
Przecież widzę, że orzeł ma dwie gło­
wy, w ogóle dubeltowy...

—- Ale w każdym razie jest biały, 
a nie czarny.

Tu dopiero p. Dymszę opadły wąt­
pliwości i w rozterce ducha coś tam 
jeszcze mówił.

To już był dodatek nadprogram % 
jak często się zdarza w programach 
kinowych, dodatek niepotrzebny. .

W. rezultacie X II dy komisarjat 
sformułował przeciw p. Dymszy akt 
oskarżenia, zarmcatac mu, iż obraził 
st. poster. Czajkowskiego 1 st. poster. 
Rutkowskieao „w czasie i snowodu 
w y k o n v w a n la  przez nich czynności 
urzędowych “.

Niebawem sprawa ki znaidzie się 
na wokandzie sadu .grodzkiego, gdzie 
p, TWrrwm odegra role oskarżonego.

W charakterze świadków odwodo­
wych występu i a dwm nwd-e butelki od 
koniaku, niezgorszej marki.

miłością...&
kilo...

ki, i serdeczności kobiecej. Jednocze­
śnie zaznaczamy, że wszelkie dane 
majątkowe są przez nas osobiście 
sprawdzane i odpowiadają 'prawdzie66.'

Mr. Fred R. Morisson właściciel 
wielkiego biura pośrednictwa mał­
żeństw, kończy zazwyczaj swoje listy 
z prospektami w sposób następujący: 
„Czy wejdzie Pan z nami w kontakt 
handlowy, czy też nie, pozwalamy so 
tie  panu udzielić następującej rady: 
Nie zdaje sobie Pan zapewne sprawy 
z Tego eo to jest starość"?.,. Starość bez 
niczyjej opieki w udręce wiecznej sa­
motności. Smutna śmierć, “ gdy przy 
łóżku nie płacze nikt bliski i Tragiczny 
grób na cmentarzu, na który 
kochająca ręka nie kładzie kwiatów61.

Do tego listu, pełnego ponurych 
przepowiedni załączona jest lista e- 
wentualnych narzeczonych, z któremi 
można korespondować ale... Mr. Moris 
son musi uprzednio otrzymać 3 dola­
rów wpisowego, za którą to sumę u- 
możliwi on korespondencję i jedno­
cześnie umieści nazwisko nowego człon 
ka klubu w spisie narzeczonych. Na 
specjalne życzenie można otrzymać 
również fotógrafję.

Wybór jest trudny. Klub korespon 
dencyjny „Amor66 w Allantown w Pen 
sylwanji, przysyła wykaz 250 naz­
wisk, adresów i opisów Osób, wszystko 
za jednego dolara. Wykaz ten wyglą­
da następująco:

Nr. 23. Piękna wdowa lat 29. Cheia 
łaby się przekonać czy na świecie są 
jeszcze wierni i kochający mężczyźni. 
Wysokość 1.59, waga 105 klgr. Bron- 
zowe włosy i oczy.

Klub Evan Moore, Social Activi­
ties Society in the World.66 w Jackson 
ville na Florydzie,
poSeea tylko osoby z najlepszego to­

warzystwa.
Przystojna spodkobierezyni pokaż 

nego majątku, pochodzenia francusko- 
wdoskiego. Lat 38, wzrost 1.60 waga 
59 klgr. Wdowa wskutek wypadku sa­
mochodowego. Uniwersyteckie wy­
kształcenie. Umie prowadzić rozmowę 
na każdy temat, szyje,_ gotuje i jest. 
dobrą gospodynią. Posiada zmysł hu­
moru. Brunetka o branżowych oezaeh. 
Posiada na koncie 15.000 dolarów i 
drugie tyle odziedziczy66.

Zdarzają się klijenci biura, którzy 
mają swoje specjalne upodobania w 
dziedzinie urody kobiecej, albo ma- 
jątku.Oany klub nie posiada w swveh 
rejestrach odpowiedniej osoby. Wów­
czas we wszystkich pismach amery­
kańskich pojawia się ogłoszenie o tera 
iż poszukiwana jest bądź to bogata 
Avdowa, lub panna bez przeszłości, nie 
wysoka,
pełnej tuszy, posiadająca 500 dolarów 

posagu.
Mimo, że kluby te nie biorą na sie 

bie żadnej odpowiedzialności, nie na­
rzekają jednak na brak ldijenteli.
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TAK DALEJ BYĆ NIE MOŻE
Robotnik i urzędnik poiskl pozostaje bez pracy I przymiera głodem,

podczas gdy obcokrajowcy żyłą w Polsce dostatnio i wywożą z kra*u pieniądze
robotni kń.w i urzędników poła-

m

Walkę z kryzysem gospodarczym lu cu:l*»ziemców % Polski, którzy tu
prowadzą społeczeństwa i  rządy przyjeżdżają, korzystają® z pomocy
państw na wszystkich możliwych od- obcych placówek dyplomatycznych w
ainkada. WaUca ta  ma. podwójny cha- Polsce,, lub z biletów turystycznych i
rak ter. Z jednej strony polega na
lusuwsanlu przyczyn kryzysu, z dru- 
giej — jego objawów - skutków. Oo 
jest obecnie przyczyną, a co skutkiem 
— trudno powiedzieć. Pewnem jest w 
każdym razie, że jednym z central­
nych punktów, około których powinny 
się koncentrować wszystkie wysiłki 
rządów i społeczeństw, jest zagadnie­
nie bezrobocia.

Najrozmaitszych sposobów ekwy- 
tają się obecnie w różnych krajach w 
dążeniu tło zwalczania bezrobocia. 
Urządza się obozy pracy, prowadzi 
prace publiczne, prem juje: pracodaw­
ców,'zatrudniających większą, ilość 
bezrobotnych itd. itd. Jednym  ze S£>o- 
sobów zwalczania plagi bezrobocia jest 
usuwanie obcokrajowców, zabierają­
cych pracę i chich oby watelom danego 

kraju.
S tany Zjednoczone, ażeby chociażby 
częściowo ograniczyć wielomiljonową 
rzeszę bezrobotnych, u trudniają imi­
grację, Niemcy niechętnie pozwalają 
pracować u niebie obcym, a Francja-, 
jak już kilkakrotnie donosiliśmy, od 
pewnego czasu usuwa polskich robot­
ników ze swoich kopalń i fabryk.

Niejednokrotnie już pisaliśmy o 
niedoli polskich górników, wysiedlo­
nych z Francji. Czy nie m«żnaby z 
równą bezwzględnością, wysiedlić wie-

zezwoleń na p r z y j a z d  do Polski rze­
komo w celu odbycia wycieczek.
Obcokrajowcy ci zajm ują niejedno­
krotnie -dobre, nieraz zbyt dobrze p ła t­
ne posady, kosztem których obniża się

płace 
ków.

O zatrudnieniu obcokrajowców w 
Polsce mogliby eośniecoś powiedzieć 
mieszkańcy Zagłębia, urzędnicy i ro­
botnicy niektórych przedsiębiorstw 
przemysłowych. Zrozumiałem jest, że 
zdawać się może, iż brak nam  nieraz, 
lecz w rzadkim  wypadkach wykwałi-

Budujemy dom społeczny
w Sosnowcu

STAŃMY JA K N A JL IC Z N IS J DO A PELU !

Wielki Post i Jegro 
h'storia

Okres W ielkiego Postu, którego eeiem  
jest przygotowanie wiernych Kościoła na 
świata wielkanocne — w pierwszych wie­
kach chrześcijaństwa trwał 40, SO, 60 albo 
» ?0 d n i $i.ąd jeszcze działaj nazywamy 
Nedzielq Starozapnstną ^iedomdziesiątai 
eą . Dopiero w 6 wieku papież Urzego-rz 
W ielki wyznaczył taki okr.s W ielkiego 
Postu, jaki dzisiaj jeszcze obchodzimy.

Zwyczaj 40-dniowego postu jest fecz- 
w nienia naśladowaniem przykładu 

stusa, który tak długim postem na 
p e jc z y  przygotował się  do pablieznej 
działalności. Pierwsi chrześcijanie w Rr.y 
mie pościli w soboty w ciąga całego' 
refltu. Post piątkowy był uczcze­
niem śmierci Chrystusa, w sobotę 
pościli na pamiątką złożenia Zbawiciela 
do grobu.

Im  ściślej trzymano się tych postów 
tysouuiojyych, tem krócej .trwał pierwot­
ny post przedwiolkanoeny. Z biegiem cza 
su, kiedy przepisy postu przed wielkanoc­
nego coraz ściślej regulowano, zanikał 
zwyczaj poszczenia wc wspouinianycli 
dnia,eh tygodnia. By! ccas, że W ielki Post 
trwał królko, lecz byl nadzwyczaj suro­
wy. W połowie III wieku poszczono ty . 
dzień, w innych miejscowościach dwa ty­
godnie, z wyjątkiem niedziel

Dopiero w 4 wieku napotykamy ślady  
powszechnego 40'dniowego postu. Wów­
czas jeanak był ten okres czasem przygo­
towania się katechumenów na przyjęcie 
chrztu św„ albo publicznych pokutników  
na pojednanie się z Kościołem, wreszcie 
także czasem skupienia ducha dla wszyst 
kich wiernych.

Dodać jeszcze trzeba, że post jako u- 
martwienie \ ograniczenie zmyslowośei, 
Objawiającej sic w pożądania pokarmu i 
napoju, uznają niemal wszystkie narody. 
Kościół katolicki zawsze cenił post bardzo 
wysoko i zachowywał go jako ważny 
czynnik w żyein chrześcijauskiem.

eja- *p©ęzątk»wana przez „Ex- 
preb Zagłębiu5' m  rzecz budowy domu 
społecznego w 'Sosnowcu trwa" w dal­
szym ciągw i  składki, choć powoli aa- 
plywają jednak stale.

Z sum zebranych za naszeau pośred 
nietwem urfct już kapitał, -sięgający 
kilkunastu tysięey y.lotych. Jes t to 
kwota dość poważna, mała jednak je ­
śli chodzi o wydatki związane z bu­
dową tak dużego gmachu, jakim  ma 
być dom społeczny w Sosnowca.

Ja k  to już pisaliśmy, dom społecz­
ny *na być żywym , pomnikiem, wybu­
dowanym wolą i  wysiłkiem społeczeń­
stwa żaglęMowskięgo i służyć' m a ©- 
branym i przyszłym pokoleniom za 
kuźnicę charakterów', w arsztat rzetel­
nej pracy społecznej i szkolę wychowa 
nią obywatelskiego dla dobra ! chwa­
ły Rzeczypospolitej.. .

W  daniu społecznym- znajdzie pó- 
mieszczenie cały szereg organizacyj i 
związków, które dziś % braku odpowie 
dnlcJi lokali nic m ogą należy cle praco­
wać. Posateni sio dyspozycji organiza- 
eyj oddana będzie' sp rcjalnio wybudo­
wana pray gmachu wielka sn% gimna 
styczną, sąSa: odczytowa i ' teatralna. :— 
Tam wie* bą^zle sic koncentrować. ,roz 
p ,tp » n e  po różnych zakamarkach ca­
łe z'veie snnłeczne i organizacyjne.

Komitet budowy gmachu dcm u spo­
łecznego czyni wysiłki, aby ginach wy­
kończyć w jesieni bieżacc-go roku

■Zbliża się wiosna i już wkrótce 
trzeba będzie wznowić przerwane na 
simę. roboty przy budowie domu. Pie­
niądze więc są bardzo, ale te bardzo 
potrzebne. Komitet bowiem musi prze 
prowadzić obecnie najkosztowniejsze 
prace, te  je st wykańczanie wewnętrz­
ne gmachu.

Dlatego też apelujemy do wszyst­
kich, a przedewszystkiem do tych, któ 
rzy we/.waąi w „Expresie Zagłębia54 
przez przyjaciół i znajomych do zło­
żenia datku a a  rzecz budowy domu 
społecznego.— dotychczas jeszcze nie 
odpowiedzieli.^: Tych jest bardzo wie­
lu I  ̂niewątpliwie, albo. przez . aapom- 
lijenie liib też a braku czasu jeszcze .me 
dorzucili swej cegiełki na ten wznio­
sły cel, jakim je s t bezwątpienia budo­
wa dema społecznego w  Sosnowcu.

Jednocześnie zwracamy, uwagę, że 
każda suma, choćby najdrobniejsza 
jest mile widziana I z wdzięcznością 
będzie przyjętą. . ‘

Niechaj więc n ik t sio nie krępuj© 
datkiem, jaki może ofiarować na łrz-eez 
łm-.lewy doran ą^oleezńego, należy bo­
wiem pamiętać, że. z groszy -powstają 
wielkie sumy, .

3teń.my. .więc' jaknajil'ezńiei'4o. a-pelui " v ' .
liozpeeźete dzieło musimy dopro- 

wadzić do końca i dom smdeezny w 
Sosnowcu musi być w bieżącym reku
wvkftńęzony?

fikowanych pracowników w pewnych 
dziedzinach przemysiu i zatrudni anio 
wówczas obcokrajowców jest rzeczą 
wytłumaczoną, ale nie można tolero­
wać,alty obcokrajowcy -zajmował! w  
Polsce drugorzędne, nie wymagające 
specjalnych kwalifikacyj stanowiska, 
a brali pierwszorzędne place!

Niektórzy imprzykład z dyrekto­
rów francuzów sprowadzają ze swej 
ojczyzny bony, niańki, kucharki, lokai 
i szoferów, różnych biednych krew­
nych, czy znajomych, tworząc istno 
kołonje pasorzytów. Nic -dziwnego, żo 
otoczywszy się rodakami swoimi, czu­
ją  się obcokrajowcy w Polsce jak u 
siebie w domu.

Pisaliśmy niedawno o kombina­
cjach dyrekcji gwarectwa hr. Renard 
w Sosnowcu, stopniowych redukcjach 
robotników, obniżaniu plac, zwalnia­
niu urzędników. Czy pp. francuz! nio 
mogliby pomyśleć o obniżeniu włas­
nych, dyrektorskich pengyj j redukcji 
niektórych niepotrzebnych pracowni­
ków' - francuzów?

Każdemu rzuca się w oczy, że sie­
dzi w Polsce tylu obcokrajowców na 
intratnych posadach, podczas gdy 
licho płatni i wyzyskiwani robotnicy 
polscy są masowo wyrzucani z F ran ­
cji. Dobro szerokich rzesz bezrobot­
nych, łub źle płatnych pracowników, 
wyzyskiwanych; w Polsce przez fran­
cuzów, a wreszcie sprawiedliwość do­
maga się, aby rząd wejrzał w te spra­
wy i dążył d© usunięcia ©bcokra jow- 
ców z Polski, których wielu dobrze je, 
pije, ubiera się i pobiera wygórowane 
pensje, podczas, gdy polski robotnik 
żyje w ostatniej, nędzy.
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Wezwany przez p. Tadeuszu Lasotę, 
wpłacam na budowę domu społecznego w 
Sasnowca zł. 5 i zapraszam do złożenia 
dalszych cegiełek na ten oeł: pp. Jadwigę 
$zn&|derównę, Józefa Bucholca, lgnące? 
gro Jasińskiego, Bolesława Litewkę, Józe­
fa K a lię , Feiiksa W ołczyka i Zygmunta 
Kuszewskiego

B. Pietraszek.

Jako podziękowanie panu rejentowi 
Zubowiczowi za życzliwe zaję-.ie sic mo­
ją sprawą ofiaruje ua dom społeczny dwa 
dzieścia złotych.

J .  P .

DALSZE OFIARY ZŁOŻYLI:
Związek legionistów zarząd okresowy 

w Sosnowcu — 100 zł. Mieczysław Korze­

niowski — 20 zł. Leopold Jasiński — 5 zL 
Związek majs*rów fabrycznych w Soanow 
cu — 20 zł. Witold Zioła — 5 zł. Samorząd 
i kolo absolwentek szkoły nr. 8 w Będzi­
nie — 6 zł. Józef Saper — 25 zł. Straż po. 
żnrna fabryki Kulczyńskiego — 10 zł. 
Stanisław Małota — 10 zł. Dr. M. W o łk o r 
wicz — 10 zł. Dr. Branicki — 10 zł.

Kierownictwa i grona nauczycielskie 
szkół powszechnych: w Porębie — 6 z ł, w  
Błądowie — 1 zł., w  8 ’P.wierzu — 8 zł. ;jo 
ffr- w  Niemnach — 6 zł., nr. 1 w Dąbro­
w ie — 8 zł., w Dobieszowieaeh — 12 zł., w  
Poraju — 12 zł., nr. i w Czeladzi — 4 zł., 
w Ż"lłVławioaeb — 8 zł., w  Róbrown-*hf»»h 
— VI  zł. 20 sr.. w  Klimontowi» _  5 zł., nr. 
5 w Zawierciu — 1 su.

flsEś otwarcie
©tsrasćia! w (ra&MSHW

W ystawa obrazów urządzona staraniem  
miejskiego komitetu niesienia pomocy 
ofiarom powodzi przez zrzeszenie artystów  
plastyków „Blok“ -przy współudzialo to­
warzystwa propagandy sztuk plastycz­
nych w Krakowie zostanie o ’.'warta w nie­
dziele, dnia 10 bm. o godz. 12 w południe 
w salach reprezentacyjnych ratusza in. 
Sosnowca.

Wystawa obejmuje około 409 prac (ma 
łarstwa, grafiki i  rzeźby) kilkudziesięciu 
artystów.

Na wystawie znajduje mjq również 50 
obrazów zebranych przez zarząd ..Bloku4* 
i zaofiaro is an yc.h do dyspozycji miejskie­
go komitetu niesienia pomocy Ofiarom 
powodzi.

Obrazy zebrane na powodzian zostaną 
w dniu SI bm, na terenie wystawy rozloso­
wane;

Na otwarciu wystawy dc i ega t związku 
zawodowego polskich art. plastyków W 
Krakowie art mai. Czeslaw Rzepiński wy­
głosi odczyt o malarstwie wspóiczeonem.

H alki!
żądajcie w npfe 
kuch i skiiid. apt 
hvgjchic/n. przy 

i cli a dzieci

MBś utkięM
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(kogutklsm)

jąccj cin 
w zdro 
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Z Zagłębia
t e a t r  m i e j s k i  

w SOSNOWCU.
Dziś o g«clz. 16.80 „CUDZE DZTECKC) , 
Wieczorem o godz. 20 m, 15 fc6H.tr daje 

świetną komedję muzyczną w 8 aktach (6 
obrazach) pt. „JIM  i JIL L “. W głównej 
roli występuję pp. Gołaszewska i Balce- 
rzak w otoczeniu pp. W. Arciszewskiej, 
Gcrsonówny, Grzymalanki, Ze’werowi- 
czówny, Bieleckiego, Erwana, Golczewr 
skiego, Orchonia i Sawickiego.

NOWE WŁADZE ZWIĄZKU LEGJONI- 
* STÓW POLSKICH W SOSNOWCU.

Ouegdaj ukonstytuował sio nowy za­
rząd oddziału związku legjonisów  pol­
skich w Sosnowcu. Skład zarządu jest na­
stępujący pp.: Szpinotor — prezes, prez, 
Almstaedfc — i  wiceprezes i referent poli­
tyczno - społ„ K antor - Mirski — 11 wice. 
prezes i referent kult. - oświat,, Dudzicz 
sekretarz, Rabsztyn — skarbnik, Szwaja— 
referent brat. pomoc., Cholewa — referent 
gospod., Janicki — zast. sekret, Zaborow­
ski — członek zarządu.

Zakłady modrzejowskie zalegają
z wypłatą zarobków

Zakłady modrzejowskie powracają czas nie otrzymali jeszcze zaliczki za 
znowu do dawnej metody zalegania z ubiegły miesiąc,
wypłatami zarobków robotniczych. Postępowanie dyrekcji zakładów

W butach należących do tego towa modrzejewskich wywołuje wśród ro- 
rzystw a w Zagłębiu robotnicy dotych- Lotników duże rozgoryczenie.

Harcerski© ochotnicze drużyny
robocze

Główna kwatera harcerzy, chcąc 
przyjść z pomocą harcerzom, pozosta­
jącym bez pracy organizuje nowe o- 
środki pracy.

Między innemi w połowie marca 
zostanie utworzony taki obóz w Spa­
lę. Harcerze, reflektujący na® wyjazd 
do H. O. D. R. (harcerskie ochotnicze 
drużyny robocze) proszeni są o nad­
syłanie zgłoszeń do komendy chorągwi 
w Sosnowcu (ul. Wawel 13), podając

swe nazwisko, imię, adres, wiek, za­
wód i stopień harc.

W arunki niezbędne do przyjęcia 
kandydatów: wiek conajmnicj 17 lat, 
m etryka urodzenia lub inny dokument 
stwierdzający wiek, podanie o przyję­
cie (dla niepełnoletnich potwierdzone 
przez rodziców), opinja bezpośrednie­
go przełożonego harcerzy i świadectwo 
tokarskie o zdolności do pracy fizycz­
nej.

_ _ _ _ ________________Str. 7

Marzeniem kokety iest
zachować młodość, piękność, usunąć wy, 
ryte już zniszczenia jak: zmarszczki, zwiot 
ozenia skóry i inne defekty. Wszystko te 
osiągnąć można tylko przez racjonalną pie 

lęgnację cery.
KOSMETYKA NOWOCZESNA uwzględ­

nia wszystkie te czynniki i jest bar„ 
dzo pomocną.

KOSMETYKA NOWOCZESNA — to nie 
powierzchowne upiększenie — to 
trwałe pielęgnowanie ciała. Przez za 
biegi kosmetyczne odżywiamy skórę 
utrwalam y młodość, udoskonalamy 
urodę.

Nieumiejętne stosowanie nawet najwięcej 
reklamowanych i najpiękniej opakowa­
nych środków nie tylko nio przyniesie po­
mocy, alo może pogorszyć, jeżeli krem. Ph 
der, czy inny środek kosmetyczny nie bę­
dzie dostosowany do indywidualnej wła-  ̂

ściwości cery.
GABINET KOSMETYCZNY,

f i URODA 19

— Zebranie rodziny rezerwistów na Dę 
łbowej Górze. W dniu 11 bm. o godz. 19 od
będzie się nadzwyczajno zebranie człon­
kiń kola rodziny rezerwistów na Dębowej 
Górze w lokalu związku rezerwistów przy 
uL Tylnej 20. Sprawy bardzo ważne,

— W  miejskim ośrodku zdrowia i opie­
ki 8polecznej w Sosnowcu przy ul. Teatral 
nej 4 odbędą się nastopujące pogadanki’, 
dziś o godz. U-ej dr. med. M. Molicki wy­
głosi pogadankę: .Błoń ie i świeże powie­
trze w życiu niemowląt". Dnia 17 bniu o 
godz. U-ej dr. med. A. Bilik wygłosi poga 
dankę „Tle ma wynosić i od czego zależy 
waga dziecka w poszczególnych miesią- 
each 1 roku życia*4.
mm*sm<i/ssK7F&s<^B g 5 5  «asłgsa&E3 g sja iK.-flmBBamafafcateł

Dziś w kinie „E<ion“ o godz. 11 i pół 
odbędzie się poranek z filmu „Krwawe 

* P e rły 4* {Bożek mórz południowych), nad 
nrogram dodatek kolorowy pt. „Los ka­
narka". Ceny miejsc od 25 gr.

_  Wa1«e pebr-ani45 PMS. w Sosnowcu, 
Dziś o godz. 15 w lokalu stowarzyszenia 
techników w Sosnowcu, ul. 3 Maja, odbę 
dzie się walne zebranie delegatów kól 

* PMS. w Zagłębiu Dąbrowskiem.

— Ś m ietn ika w Sosnowcu. Zarząd miej 
ski w Sosnowcu urządził w 3 miejscach 
śmietniska do zsypywania śmieci, a m ia­
nowicie: przy ul. Pańskiej nr. 34-a, przy 
ul. Kuźnica obok posesji nr. 21 i przy uh 
Wileńskiej, ustanawiając specjalny nad 
niemi nadzór, który m a na celu odkażanie 
śmieci.

W ubiegłym tygodniu ukarano nakaza- 
• mi karnemi 4 osoby za niestosowanie się 

do zrządzenia i zsypywania śmieci nie na 
właściwe tereny przeważnie na słabo za­
budowanych ulicach,

— W yjaśnienie, W związku z naszą no- 
1 ta tką  p t  „Z Palestyny do Polski*4 p. Binea 

feld wyjaśnia nam, że żona jego dzierża­
wi dwa domy w Sosnowcu, należące do W. 
Fiszla, a czynszu dzierżawnego nie wysy­
łała mu do Palstyny, gdyż został on zaję­
ty przez urząd skarbowy, na poczet zale­
głych podatków. Nie może być więc mo_ 
wy o nadużyciach ze strony małżonków 
Binenfełd na szkodę Fiszla.

ąyiewiitiimimKMSSMZa&iamesmnąBBBBim
Zawiadamiamy naszą Szan. Klientelę, 

ie  już nadeszły nowości wiosenne na suk­
nie, kostiumy i płaszcze. Prosim y odwie- 

' dzić nasz magazyn
MAGAZYN BŁAWAENY

B .
Sosnowiec, 3-go M aja 19, teL 12-88.

Z a k o ń c z e n i e  kursu dla członków drużyn ratowniczych 
P.C K. przy fabryce H. Oietel w Sosnowcu

W  fabryce H. Dietel w Sosnow­
cu odbyło się zakończenie kur­
su dla członków drużyn rat. PCK. Po 
krótkiem przemówieniu przedstawiciela 
dyrekcji fabryki p. Belisa dłuższe prze- 
mówienie na temat dalszego kontynuowa 
nia pracy w formie stałych ćwiczeń wy­
głosił insp. druż. r a t  PCK. p. Sroczyński 
k 'ó ry  również wysunął projekt zorganizo 
wania koła PCK. przy fabryce H. Dietel, 
co zebrani abselwenci kursu postanowili

wprowndzć w ozyn.
K urs ukończyły 32 osoby. Wykładowca 

mi na kursie byli pp. dr. Nasiłowski, inż. 
Gawenda, instr. Jamroż, instr. Kozioł, 
instr. Ząbezyk. Kierownictwo kursu spo 
czywa w rękach p. Sroczyńskiego. Gospo­
darzem kursu i komendantem drużyny ra  
town. p. Adamiec.

Jest to już 33 drużyna rat, PCK, w po­
wiecie będzińskim,

Wilka z potajemnym ubojem
w M a t e i

W ostatnich miesiącach magisvrat 
czeladzki powołał do życia lotny wy­
wiad, który ma zadanie zwalczanie po­
tajemnego uboju w Czeladzi. Część rzeź- 
ników bijo świnie i cielęta potajemiuo w 
domu, by w ten sposób uniknąć opłat na 
rzecz rzeźni miejskiej, a temsamem — wy­
kazać władzom skarbowym mniejszą ilość 
bi'ych sztuk. Niezależnie od tego rzeźnicy 
sprowadzają bite już sztuki z okolicznych 
miejscowości po znacznie niższych cenach 
przez co również unikają opłat miejskich. 
Ponieważ mięso takie nie poddawane jest

oględzinom lekarza w eterynaryjnego l
zachodzi podejrzenie, że może być zakażo 
ne. m agistrat podjął również w tym kio 
runku walkę. To samo dotyczy wędlin 
sprzedawanych po sklepach. Dotych­
czas spisano kiłkadziesiąt doniesień za u- 
chylanie się od oględzin lekarskich spro­
wadzanego mięsa i wędlin. Ouegdaj odby 
ła się rozprawa sądowa w Czeladzi, w wy 
niku której część rzeźników i sklepikarzy 
zostało skazanych po 10 zł. grzywny, z za 
m ianą wrazić nieściągalności na dzień a- 
rosztu.

Z działalności polskiej macierzy szkolnej
w Zawierciu

— Nowy zarząd związku teatrów, ehó« 
l rów i orkiestr ludowych pow. będzińskie 
? go. Na ostatniein posiedzeniu zarząd zwią 

zku teatrów, chórów i orkiestr ludowych 
pow. będzińskiego ukonstytuował się na­
stępująco pp.: prezes — Paweł Wachelko 
z Dąbrowy, wiceprezes — Stanisław Kula 
z Czeladzi, sekretarz — Kazimierz Oiszew 
ski z Dąbrowy, skarbnik — W a’onty Brzo 
zowski z Czeladzi oraz członkowie zarzą­
du pp.: Karol Guzikowski i Musialik z Dą 
browy, oraz Kozłowski z Będzina.

Pod przewodnictwem dyr. S. Wesołow­
skiego odbyło się walne doroczne zebra­
nie członków zawierckiogo oddziału pol­
skiej macierzy szkolnej. Sprawozdanie z 
ogólnej działalności złożył prezes zarządu 
dyr. Wesołowski. Istniejąca od kilku la t 
na terenie Zawiercia PMS. jest jedną z 
najbardziej ruchliwych organizacyj, co w 
dużej mierze zawdzięeza swemu długolet­
niemu prezesowi dyr. Wesołowskiemu. Or 
ganizacja ta od paru la t prowadzi na te­
renie m iasta szkołę rzemieślniczą, w któ- 
roj kształci się młodzież w dziale przemy­
słu metalowego. Jest to jedyna tego ro­
dzaju placówka oświatowa na terenie po­
wiatu zawierckiego. Młodzież, która do 
tej pory kończyła szkołę zasiliła kadry 
rzemieślników, których brak właśnie n a j­
bardziej odczuwał metalowy przem. zagłę 
biowski. Nauka w szkole postawiona jest 
na b. wysokim poziomie. Gmach szkoły 
wraz z urządzeniem są własnością PMS, 
personel szko-y utrzymywany jest z sub­
wencji państwowych. Prócz tej placówki 
PMS. prowadzi szkołę dokształcającą dla 
młodzieży praktykującej w rzemiośle. W 
szkole tej nauka odbywa się wieczorami. 
Dla młodzieży, która nie m iała możności 
ukończyć szkoły powszechnej przewidzia­
ny jest specjalny program nauk, dla tych 
zaś, którzy ukończyli Bzkołę powszechną 
program jest nieco obszerniejszy. Egzy­
stencję swą szkoła ta opierała nie,inal wy­
łącznie na subwencji zarządu miejskiego 
Obecnie spowodu kurczenia się dochodów 
miejskich, skurczyła się również i na ten

cel subwencja, tak że szkole tej grozi w 
najbliższym czasie zupełna likwidacja. 
Przypuszczać jednak należy, że rada miej 
ska, biorąc pod uwagę konieczność utrzy­
mania tego rodzaju zakładu naukowego, 
wstawi do obecnie rozpatrywanego preli­
minarza budżetowego na rok 1935/6 wy­
datniejszą na ton cel subwencję, któraby 
pozwoliła na dalsze utrzymanie tej szkoły 
Pozatem PMS. prowadzi własną, dużych 
rozmiarów bibljotekę publiczną.

Po przyjęciu do wiadomości sprawo­
zdań, na wniosek komisji rowizyjnej, u- 
dzielono zarządowi za dotychczasową ce­
lową i oszczędną gospodarkę abso’utorjum  
Zarząd na rok 1935 pozostawiono w po­
przednim składzie z prezesom dyr, S. We­
sołowskim na casle.

WŁADYSŁAWY WNUKOWEJ
SOSNOWIEC, S-GO MAJA 15.

Wszelkie zabiegi wchodzące w zakres 
współczesnej kosmetyki. — Porady i wską 

zówki.

m
DELEG ACJA  ZW. W ŁA ŚCICIELI 
DO MOW I PLACÓW U NACZELNI

KA URZĘDU SKARBOWEGO.
Naczelnik urzędu skarbowego w 

Będzinie odbył w tych dniach konfe­
rencję z przedstawicielami zw. właści­
cieli domów i placów w Będzinie. Na 
konferencji omawiana by ła sprawa po 
datku od domów, podlegających usta­
wie o ochronie lokatorów.

W delegacji z ramienia związku 
wzięli udział pp.: Gelbart, inż. B.
Szleifstein i M. Stanek.

NAGŁY ZGON K OBIETY  W  SO ­
SNOWCU. _

Onegdaj, w rzeźni miejskiej w So­
snowcu, zmarła nagle M arja Różańska 
zamieszkała w Będzinie przy ul. Ma~ 
łobądzkiej 125.

Wezwany lekarz stwierdził, żo 
śmierć nastąpiła naskutek udaru serca

Różańska przybyła do rzeźni w So^ 
snowcu celem ostemplowania mięsa i 
wędlin.

 o-----
— Lektorjum powszeel.P ;© w Sosnowcu, 

Odczyt prof. W. Kamińskiego pt. „O wy­
chowaniu gospodarczem**, w którym po­
ruszy prelegent szoreg zagadnień związa­
nych z brakami i bolączkami naszego ży­
cia gospodarczego, odbędzie się w lokalu 
przy ul. Warszawskiej 22 w środę dnia 13 
bm. Wstęp wolny, początek o godz. 7 wie­
czorem.

— Zebranie członków związku nauczy­
cielstwa polskiego w Sosnowcu. Dziś o 
kalu własnym przy ul. Dęblińskiej 13 w 
godz. 3 w I  a o godz. 4 w I I  terminie w lo- 
Sosnowcu odbędzie się walno zebranie 
członków związku nauczycielstwa polskie 
go w Sosnowcu,

— Odczyt na Gzlehowie. Staraniom lelcr 
torjum  polskiej macierzy szkolnej w Bę­
dzinie dziś o godz. 4 popoł. w lokalu szko­
ły powszechnej na Gzickowio, kier. S ró- 
żyk wygłosi edezyt na temat: Przesz osó 
geologiczna kuli ziemskiej, z uwzględnie­
niem Polski, W stęp bezpłatny.

B Ó b t/A g

— Stowarzyszenie weteranów b. armjl 
polskiej we Francji zwołuje w dniu dzi­
siejszym zebranie w Czeladzi w sali m a. 
gistratu  o godz. 10 rano. Przy wstępie na­
leży okazać dowody wojskowe.

— Budowa doma katolickiego w Oz* 
ładzi. Akcja katolicka w Czeladzią podję­
ła myśl wybudowania domu parafjlnego 
przy ul. Bytomskiej w Czeladzi. W niodzio 
lę W lokalu stowarzyszania młodzieży poi 
skiej odbędze się zebranie organizacyjno, 
na którem omawiane będą plany budowy

i spopsoby zgromadzenia odpowiednich 
funduszów na ten ceł. Organizatorzy pro­
szą o liczne przybycie na to zebranie.

Początek o godz. 10 rano.

— Wypadek cyklisty w Czeladzi. Oneg„
daj przejeżdżający ul. Nowopogońską w 
Czeladzi, 19-letni Ignacy Lasota (Czeladź, 
Nowopogońska 122), spadł z roweru, wsku 
tek czego doznał okaleczenia głowy. Prze­
wieziono go do szpitala.



2ASŁABŁ NA DWORCU W BĘDZINIE
Wezoraj o godz. 6_«jj na dworca w Będzi 

Hic zasłabł 22-letni Karol K urt, mieszka­
niec Załęża na iJląsku

K artem  zaopiekowała się policja ii 
odesłała go do szpRala powiatowego wi 
Bęcbanie.

NOWY TYP LOKOMOTYWY
Nr. 68

NOWA SZKOŁA POWSZECHNA w OM, 
OLKUSKO », S3EW IERSKIEJ.

 ̂ Rada szkolna powiatowa zatwierdziła 
plan budowy nowego budynku szkoły po­
wszechnej w Graboeinie •— w gminie ol­
kusko - siewierskiej.

_ Będzie to największa szkoła w gminie 
wiejskiej w powiecie będzińskim.

Z Nowym Rokiem 1935 rozpocz­
nij nowo życie, składając swe, 
nawet najdr* bniejsze, oszczędno­
ści w KOMUNALNEJ KASIE 
OSZCZĘDNOŚCI, powiatu Za­

wierciańskiego w Zawierciu.

Z OlkUSZa
(ol) Zatwierdzenie budżetu powiat, sa­

morządu komunalnego w Olkuszu. Na o-
negdajszem posiedzeniu wydziału powiat, 
w Olkuszu pod przewodnictwem p. staro­
sty  Gliszczyńskiego, zatwierdzony zosta! 
budżet samorządu komunalnego po w. ol­
kuskiego na r. 19ó5/6 w wydatkach zwy_ 
ezajnyek zł. 524.890.57 i nadzwyczajnych 
ul 244.015.74 i w dochodach: zwyez. zł. 
648.853.8 i nadzwyczajnych zł. 120.582.50 — 
razom zł. 768.936.31,

W budżecie tym m. in. wstawiono su- 
jmę zł. (55.988 na popieranie rolnictwa, zł. 
19.710 na opiekę społeczną, zł. 341.811 na 
drogi i place publiczne, zł. 1.100 na kulturę 
.1 sztukę, oraz nowo pozycje: na budowę 
szkół powsz. w powiecie zł. 5.000 i na ksz&al 
cenie sierot ze schroniska w Niesułowi- 
eaeh w szkołach zawodowych zł. 4.280.

(ol) PrZ'Vwa w komunikacji autobuso­
wej. Spowodu śnieżnych burz i zasypa­
nych dróg w niektórych miejscach, komu­
nikacja autobusowa pomiędzy Olkuszem 
I Krakowem oraz Wolbromiem i Pilicą, 
została w dniu wczorajszym wstrzymana.

(ol) Ze związku podoficerów’ rezerwy, 
W  dn. 17 hm. o godz. 10 i pół w I I  term inie 
odbędzie się walne doroczne zebranie (we 
własnej świetKey przy ul. 3 m aja) zw. 
podof. rez, w Olkuszu.

(ol) Choroby zakaźne w pow. olkuskim 
,w nb. tygodniu: 3 odra, 2 błonica, 1 szkar­
latyna, 1 pokąsanie przez wściekłego psa.

. ' ł  . "
■
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!uj,juch aerodynamicznych.
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Drzewo, które rośnie 7.000 lat
Chociaż drzewo to rośnie w ojczyźnie 

husnbugu w Ameryce, wiek jego niema 
nie wspólnego z amerykańską kaczką 
dzienifcarską. Ju ż  Aleksander Humboldt, 
wybitny przyrodnik 1 podróżnik zwrócił 
uwagę na drzewo z rodzaju cypryśnik 
(meksykański (Xexodium mocranabum), 
jako najstarsze drzewo na .święcie. W spa 
niaiy ten okaz rośmę w Daesaca w Meksy 
kn. Ma on średnicy pnia 59 stóp, czyli po 
nad 15 m. Dlngl czas trwa! między uczo­
nymi spor co do wieku tego niezwykłego 
drzewa- W ybitny botanik Adolf Be Can­
dolle obliczał swego ezasu wiek tego drze 
wa na 663(1 lat. Późniejsi nezeni tw ierdzi. 
11 że rośnie ono najwyżej 15C0 lat, czyli 
że starszemi od niego byłyby znane i slyn 
ne na caiy świat drzewa mamutowe w K a 
lłfom ji. Badaczom przyszedł z pomocą 
przypadek. Nad miejscowością Oacsaea 
przeszła niedawno gwałtowna burza, któ­

ra  wyrwała z korzeniami szereg drzew, a 
najstarszem u drzewu świata odłamała *jc 
den z olbrzymich konarów. Kajął się niemi 

bliżej niemiecki uczony prof. Land 1 poli 
ezywszy dokładnie na odłamanym kona­
rze słoje roczne, czyli roczne przyrosty 
drzewa, rozstrzygnął definitywnie spór o 
wiek olbrzyma stwierdzając, że rośnie o® 
z całą pewnością ponad 7880 lat. Co cie­
kawsze, że cypryśnik — starzec znajduj® 

się w doskonałym stanic, to też meksykan 
ski rząd postanowił otoczyć go troskliwą 
opieką.

W a w ta e lj ,  a  bm. „ (i p  ?  l

cza 17-n 0Sn0W0? PF2y uL Sienkiewi-odbędzie się doroczne walno zgra. 
madzemc sosnowieckiego t_wa sportowego
bród U Porządkiem o-

Zf gaf ni° 1 w^ ó r  przewodniczą.) 
ee o, 2) Odczytanie protokółu z ostatniego
S m i  Zgl'0matlzc,lia’ 3) sprawozdanie u- 
^ępująeego zarządu, 4) sprawozdanie ko-

X I 1 5) WybÓr Wiadz * > W Ttwa 6) wolne wnioski i interpolacje.
, od?  r ie ™?po(iznio 8i^ w I  terminie o 
wnrnń WZgl<?dme W 11 ° godz. 10.30 -  pra

w l i Z  r i kdu  na i3ośó Mocnych.
» a r S  i C W wibny sp ły n ąć  do aarządu t-wa najpóźniej na 7 dni przed 
wa nem zgromadzeniem.

Prawo uezestnietwa w walnem zgroraa * 
dzomu przysługuje tym osłonkom, którzy 
będą mieli opłacono składki członkowskie 
przynajm niej do dnia 1. I. 1935 oraz legi,-, 
tym acje poświadczone na rok 1935.

Legitymacje do odnowienia składak 
należy na stadjonie u dozorcy.
ZEBRANIE SEK C JI MOTOCYKLOWEJ 

UN.TI W SOSNOWCU.
W (lniu 12 bm. o godz. 19 w lokalu m  

stadjome odbędzie się zebranie sekcji meu 
tocyklowej sosnowieckiej Unji. Na zebra- 
nm  omowione zostaną następujące spra, 
wy: wysłanie sztafety motocyklowej d« 
Belwederu w dniu 19 bm., otwarcie sezonu 
1 walno zebranie klubu. Obecność wszyst 
Kich członków? obowiązkowa.
S C B ^ra iR k a

młodzieńczy c h b d  
dziarski gest — przywtbdf
M E S O L A M E M T

SPIEÓÓ

!0D lfll35 UJ /fcU ŻBIE D ZIEC K A  - F U D L ł  BE3I SZ0FMAWA

K R W A W A  
M  A  F J

Naczelnik policji śledczej uważnie 
przygląda) się pugilaresowi, portmo­
netce i zegarkowi.

— Mnie jedna rzecz dziwi — rzekł 
nagle.

- -  Co takiego? — zapytał sędzia 
śledczy.

•— Człowiek, którego aresztowano, 
nazywa się, a przynajmniej podaje się 
za hrabiego Iwana Smoiłowa.

— Więc cóż z tego?
— Otóż te . trzy przedmioty, które 

mamy przed sobą wc-ale do niego nie 
należą.

— Dla czego?
— Dla bardzo prostej przyczyny. 

Na każdej z tych rzeczy są trzy pier­
wsze litery, to jest cytry: otóż jedna 
z nich K. nie oznacza przecież ani Iwa 
na, ani Smoiłowa.

— To prawda — rzekł Gibray — 
muszę to wyjaśnić.

— Da nam pan jakie zlecenia? — 
spytał komisarz.

— I owszem. Czemprędzej chcę 
urządzić konfrontację, będę więc pa­
nów prosił wezwać świadków, których

listę zaraz napiszę.

— To się ztrobi.
W dziesięć minut później rozsiali 

się trzej panowie.
Powróćmy do Iwana Smoiłowa.
Wiemy, jak małomównym był wo­

bec niego komisarz i ż.e dotychczas nie 
otrzymał żadnych wyjaśnień co do 
przyczyny swego aresztowania.

Przekonany że jest ofiarą omyłki, 
możebnego podobieństwa w powierz  ̂
ehowności, lub nazwiska, myślał, że 
niezawodnie zwolniony będzie naza­
jutrz, jak tylko zbadany zostanie i 
przyrzekł sobie, że poda skargę na 
tych, którzy z lekkomyślnością, nlemo- 
żelmą do przebaczenia obeszli się z 
nim, jak z przestępcą.

Jednakowoż, chociaż sumienie nic 
mu nie zarzucało, nie mógł poskromić 
pewnego niepokoju na myśl, że spra­
wiedliwość ludzka wcale nie jest nie­
omylną, że zdarzają się omyłki sądo­
we, że wielu już niewinnych odcier­
piało za winnych.

Straszną przepędził noc.
Minuty wydawały się godzinami i 

chętnie oddałby większą część swego 
majątku, ażeby przyspieszyć chwilę

pójścia do sędziego śledczego.
Wkrótce potem, jak rozedniało, 

usłyszał trzask klucza w potężnym 
zamku.

Drzwi otworzyły się...
Wszedł woźny.
Iwan zaczął się wypytywać,, ale 

me otrzymał żadnej odpowiedzi, bo 
woźnemu nakaza.no milczenie.

To uporczywe milczenie jeszcze 
bardziej rozdrażniło hrabiego i z trud­
nością zdołał hamować swój gniew,

0  godzinie dziewiątej przyniesiono 
mu jedzenie, którego nie tknął.

W dwie godziny później drzwi zno­
wu się otworzyły i wszedł dozorca 
więzienny z dwoma żołnierzami.

Czego chcecie? — zapytał Ro­
sjanin.

— Ma pan być zaprowadzony do 
sędziego śledczego.

— A! nareszcie! — zawołał mło­
dzieniec— jestem gotów...

Rzucił się do wyjścia.
Dozorca zatrzymał go i rzekł z bru­

talnym śmiechem:
Pozwól c-pan, niech się pan nie 

spieszy, trzeba wprzód dopełnić ma­
leńkiej formalności.

1 z miną drwiącą potrząsał stalo­
wym łańcuchem, który trzymał w ręce

Hrabia spojrzał na niego i nie zro­
zumiał.

— Formalność? — szepnął,
—  A ta k i
— Jaką?
— Włożymy panu kajdanki.
Hrabia zbladł i cofnął się o

jeden.
krok

TURNIEJ PING - PONG ©"WY W fSGi 
SNOWCU.

Makabi w Sosnowcu urządza w dniu 26 
fam. turniej ping - pongowy o puhar prze. 
ehodiiJ. Zgłoszenia do dnia 15 bm. kier®, 
wać należy pod adresem Makabi, Sosn» 
wiec, Czysta 9 w godz. od 8—10 wieez,

X K. S. „Rozdzioń — Szopienice1'
. „ i  ”Un’ia4‘- Dzisiaj o godz. 14 drużyna 

piłki nożnej „Unji" rozegra na swoim sts 
djonio towarzyskie spotkanie z zospołe® 
JA.O. „Rozdzieó - Szopienice*.

X Odczyt sportowy w Milówkach. &s 
keja sportowa „Płomień" zawiadamia 
swyeh członków i sympatyków, że w dnia 
30 bm. o godz. 14 w sali klubu kopalni Mi 
łowico odbędzie si® odczyt wygłoszony; 
przez prezesa podokręgu Zagłębia p. W1 
(Wolskiego na temat. Sport — jako czyn-; 
nik wychowania społecznego

W stęp na odczyt bezpatnył. /

— Ja mam włożyć na siebie kajr 
dany... nigdy!...

El tylko pan nie rób grymasów!? 
— sucho rzekł dozorca. — Co tu ga­
dać! tu trzeba robić, co każą! Ja także 
spełniać muszę rozkazy. Rodzonemu 
ojcu włożyłbym kajdany gdyby kaza­
no. I panu włożę przemocą, jeżeli do¥ 
rowolnie nie zechcesz. No, dawaj pan 
ręce, a prędzej!

Hrabia, nie posiadając się z gnie­
wu, patrzał na ordynarnego człowieka

Jak w przeddzień, kiedy go przy­
szli aresztować, tak i teraz zrozumiał, 
że wszelka walka z przemocą jest nie-̂  
możebna i skończyć się może tylko sa< 
motną porażką.

Lepiej było ustąpić i w ten Sposób' 
położyć kres strasznemu położeniu.

Nie mówiąc już ani słowa, z pogar­
dliwym uśmiechem podał ręce dozor­
cy;̂  pomimo jednak zupełnej cierpli­
wości, w jaką się chciał uzbroić, 
wzdrygnął się calem ciałem, gdy stal 
dotknęła jego rąk, pałających od go­
rączki,

Operacja ta trwała najwyżej se­
kundę.

— W  drogę! — żakomendrował je­
den z zo'nierzy.

Hrabia idąc naprzód, a za nim żoł­
nierze — przeszedł niezliczone kory­
tarze : schody, aż wreszcie znalazł się 
na ; ii, przy której mieściły się 
biura sędziów śledczych.

Otworzyły się drzwi od jednego 
z gabinetów.

d c. n.
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Ktubom rabatll
B uty  do p iłk i nożnej, kolca, s ia t­
kówki, koszykówki oraz wszelki 
sprzęt sportow y n a jtan ie j poleca

• S S T A D J O N ”
SOSNOW IEC, MOŚCICKIEGO nr. « 

(Kościelna).
— W iele podziękowań,

Sygnatura? Km. 1Q52.S3.

OBWIESZCZENIE 
© 5'Ĉ igei1 rucftomośsS

K om ornik  Sądu Grodzkiego w Olku­
szu m ający kancelarię  w O kuszu ul. 3-go 
m aja  nr. 61 na podstawie art. 602 k. p. c, 
podaje do publicznej wiadomości, że dnia 
18 m arca 1933 r. o god,z, 10 w Olkuszu ul. 
R ynek odbędzie się licy tac ja  ruchom ości 
należących do Ignacego Pau la , sk łada ją ­
cych się z urządzenia skiepowego, książek 
i m aterjalów  piśm iennych, oszacowanych 
na łączną sum ę zł. 2838 gr. 15.

Ruchomości można oglądać w dniu 11 
ey tać ji w m iejscu i czasie wyżej oznaczo 
nym. -
D nia 5 m arca  1935 r. '

K om ornik; (podpis nieczytelny).

N um er aktu  Km . 100S/34 r.

Ot> wieszczenie 
o iSs^facii ©ieruchomośd

K om ornik Sądu Grodzkiego w Olkuszu 
m ający  kunceiarję w Olkuszu_ ul. 3 M aja 
n r  61 na podstawie a rk  676 i 679 k, p. c. po 
daje  do publicznej wiadomości, że dnia 30 
kw ietnia 19ó5 r. o godz. lu w OLkuszu w Są 
dzie Grouzkim odbędzie się sprzedaż w 
drodze p u b ieżnego  p rze ta rg u  należącej 
do dłużnika K azim ierza G zarnoty n ie ru ­
chomości: sk ładającej się z osady wiosei 
jańsk ie j ,zap. w tab. nad. wsi Osiek pod 
n r. 80, obszaru  11 m órg 203 pręt. z serw itu  
tam i i budynkam i, położonej w Usieku, 
gm. R absztyn, nie m ającej urządzonej hi 
poteki. r

N ieruchom ość oszacowana została ną 
sum ę zŁ 7600, cena zaś , wy w ołania wynosi
zł. 5700. ,

P rzystępu jący  do p rze targu  obowiąza 
ny je s t złożyć rękojm ię w wysokości zk 
7(H)

Rękojm ię należy złożyć w gotowi- 
źnie albo w takich papierach w arto­
ściowych bądź książeczkach w kład­
kowych. in sty tucji, w których wolno u . 
mieszcząc fundusze m ałole-nieh. — 1 a- 
p iery  wartościowe przy ję te  będą w w ar­
tości 8/4 części ceny giełdowej.

P rzy  licytacji będą zachowane ustaw o­
we w arunki licytacyjne, o ile dodatko- 
wem pubiiczuem obwieszczeniem nie bę­
dą podane do wiadomości w arunk i od­
m ienne. . , , . ,

P raw a  osób trzecich me będą przeszkm 
dą  do licy tacji i przysądzenia własności 
na  rzecz nabywcy bez zastrzezen, jeżeli 
osoby te przed rozpoczęciem p rze ta rgu  
nie złożą dowodu, że wniosły powództwo 
o zwolnienie nieruchomości lub je j części 
od egzekucji i że uzyskały postanow ienie 
właściwego Sądu. nakazujące zawieszenio 
e g ^ k p o ii. . ,

W  ciągu  ostatn ich  dwóch tygodni przed 
licy tac ja  wolno oglądać nieruchomość w 
d r  i powszednie od godziny 8-ej do 18-ej, 
a k ta  zaś postępowańm  egzekucyjnego 
żna p r z e g l ą d a ć  w Rądzie grodzkim  w Ol­
kuszu. ul. 3-go m aja.

D nia  2 innrca 1935 r.
KOM ORNIK (podpis nieczytelny).

O G Ł O S Z E N I E  .
7f-ndnie z  2 r o z p o r z ą d z e n i a  Prezydenta Rzeczypospolitej z dniu 17 czerwca

S K K S T S w K S S  ( S »  -  I * ™ :,r ia c ie  W ydaialu P o w ia to w a  -  U .
w iorciu w okresie od 11. do 17 m arca W y,W * |„  Powiatowego

S T A R O S T A :
(_ )  T. WARDEJN - ZAGÓRSKI.

śpiewa
po polsku

i E D Y N Y  Z Ł O T Y  M E D A L
i kategorji prezerwatyw otrzymała

r o t t A "
G u m . . ?  

na Więdzynsrod. W ystaw ie Lekarsko- 
A ptekarskiej w CLUJ (Rumunja)

PRZY WŁOS 0  W 
W Y P A D A N I U ,
iupieźu, lysiea.u stotu e się m d ło  

C H I N O W O -  C H M I E L U  W i  
l t S t f l t l J t ;

C H I N O W O - C H M I ć L O W Ą . —

■HEMOROIDY!
otRsirsiw" uEHtrooiaamvui 
sc*, iwscaaay.
AWIŁHIUl S103U1Ł .<&

„„roiMAUie czopkimmilt*
GAS -2CKIBGO J  «S5E8

jsTD śVj c\s i c o l'v (fytci

N a j n o w s z a  s e n s a c j a  f i lm o w a

Dla Ciebie śpiewam
z wielkim te- ICIE^URA
norem poiasrn <* “  ** *“ ®
i jego paitnerką jasnowłosą M A R T A  K G G B R T H 

w rolach głównych.
N adprogram : Tygodnik P aram o u n tu  i  dodatek 

kolorowy.
D la młodzieży dozwolonyi 

D z i ś  p o c z ą t e k  s e a n s ó w  o  g o d z .  4 , 6 . 8  i  10 .

«jhn Kiepura
na maszcie 

wytwornego 
statku

rani

d n Kie jura 
i Marta Eggeith
para kochanków j

P v i l
K i n o  T e a t r

D z i ś !
Uczta m iłości — M uzyki — Śmiechu! 
N ajsłynniejszy  rom ans muzyczny 

św iata!

Wesela wdówka
Doskonałe dzieło doskonałych 

twórców.
Maurice CHEVALIER

Jeanette Mac DONALD.
M uzyka F ranciszka LEH A R A .

K orona działalności w ytw órni MGM.

KINO

plliC f

s  2ssss"istóa‘ t
film ie rosyjskim  p. t.

KATIUSZA
Przebogata  wystaw a! O 'yg inalna kapela bałałajek! P ieśn i w ję  

zyku rosyjskim . R eżyserji Roubcna M am ouliana._______

Każdy, kto chce wzbudzić 
sobą zainteresow anie w to 
warzystwie, może łatw o to 
uzyskać po przestudiow a­

niu  naszego ku rsu , rnagji. 
N ie tra .b a  zdolności a iu  
w ykształcenia, w ystarczy 
jedynie przeczytać podręcz 
niki, aby stać  się niewi­
dzialnym , określać ohąrek- :
te ry  osób znajom ych, poz­

nać słabe strony  otoczenia, zdobyć m ilose ;
ukochanej (ego), przepowiedzieć w ygraną >
n a  lo terji, z puste j czapki w yjąć 12 ży- ; 
wyeh gołębi, sprawić, by zegar fruw ał, 
jab łko  tańczyło, wytoczyć z głowy beczkę 
w ina i jeszcze 228 cudów tajem nych. Gwa 
ra n c ja  wyuczenia wszystkich cudów za­
pewniona. W ysyłam y cały kurs czyli (9 to 
mów) z pięknem i ilu strac jam i pb o tizy- 
m an iu  zł. 4.75 (można znaczkami) za poora 1 
niem  zł. 1.20 drożej. . ;
A dres: Skrzydłower, War®zawa I  Napo­

leona, sk ry tk a  277* Oddz. S.

O g ł o s z e n i e
W  Rejestrze Spółdzielni Sądu Okręgowe­
go w Sosnowcu dokonano . wpisu dnia 14 

grudniu 1934 r.
RS. 233. Spółdzielnia M ieszkaniowa 

„Lcgjonowo" z odpowiedzialnością udziala 
mi w Dąbrowie Górniczej. Spółdzielnia ma 
na celu dostarczanie swym członkom ta ­
nich i zdrowotnie urządzonych mieszkań, 
n a  praw ach lokatorskich w domach przez 
spółdzelnię wybudowanych, z og ran W e­
nie m stanu posiadania każdego z człon­
ków do jednego m ieszkania. Dla psiągm ę 
cia tych celów spółdzielnia: a) buduje do 
m y m ieszkalne, b) prowadzi kursy w neza 
rowe, urządza odczyty i pogadanki, ci za 
kłada i prowadzi bibliotekę, czytelnię, 
tworzy chóry i urządza wycieczki k ra jo ­
znawcze. , ,

Członek spółdzielni w inien uzyBkac zgo 
dę zarzadu na  odstąpienie użytk«w«om w 
całości lub w części swego m ieszkania.

, S łużąc powyższym zadaniom gospodar­
czym, spółdzielnia m a również na celu pod 
noszenm poziomu ku ltu ra lnego  sw y 'h  
członków. Zarząd stanow ią: W incenty
K uźniak, W acław  W ierzbicki i Teofil T rzę 
simiech.

W k r ó tc e :  A N l E K  P O L sC M a J S T E R  
z  D y m s z ą ,  Ć w i k l i ń s k ą ,  B o g d ą .

K I N O

d ź w i ę k o w e

5zlag er p ro d u ic j l  polsKiejl Dla m to d d e iy  dozwolonyi 
ŁUGRNJUSZ BODO, WŁADYSŁAW WALTER, MICH \Ł  ZN1CĆ 

BASIA G.LKW-KA 
w szam pańskie j komedji muzycznej pi łn  j w erwy l humoru p. t,

Pieśniarz WarszawyGftSsfiD
SOSNOWISC

1'U u O h
I Marjaciia  Nr 1.

Nadprogram! 6-letme cudowne dziecuo e k ran u  >HIRLEY TKM. LE 
w wietk m dramacie wzruszeń i emocji p. Ł„ T E R A Z  i Z A W S Z E "

p<ie/ o 5 89 — Sala d6,bnl9 ogrzana! -  Ceny oil 25 gr.

W  n i e d z i e l ę  o  lO.dO P O R A N E K ,  o d  10 gr .

A

Riff
„Szwajcarskie G urtrk le  
Zinla" (z uiarkn Ko. 

! ;u i i - ą  stosoy.atic or/.y 
chorobach żołądka ki­
szek. oosiruften i ka. 
m irtu zólri ,wych 

„n tw ajearsk ie Gurzkie Zioła" 
są  natu ralny  tri łagodnym środ­
kiem przy r /y  szczający m : u ła tw ia­
jącym  JunKcje orgaunw traiv iriii?  
i działającym  »r*eciwku olyW ei.

r ź w l ą k o w e

KINO

GOllO
M S I E L C U

u z i s  w  n i e a z i c i ^  o ..............

Najp ęKn?e|szy ttlm polski p. t.

Pod Twoją Obronę
__ -  . m  __  H fW roi. gł. Adam Bredzisz ^ar a B og-a  W. Walter 
I wielu iRRych. __

P o c z ą t e k  w  n i e d z i e l ę  2.3U w d n i e  z w y k ł e  3 t0  
A n o n s  o d  c z w a r t k u  1 - g o  J O S E  M O J lC Ą  w  f i lm ie„PIEŚŃ KOZAKA”

O'AfiOVKA ot?M• FAPM+AP.KOWAŁ5W"WARSZAWA

Ogłaszajcie sięw Expresie Zagłębia

G ruź lica  p łu c  corocznie ,  n . e r o b .ą c  roz .n  
l e v  d la  pici. w ieku  i s t a n u ,  kosi n n t j o n y  
i ludzi -  P r z y  zw alcza  m u  c h o ró b  p lue  
i iiycln b ru n c h  i tu .  g r y p y ,  u p o rc z y w e g o  
1 m ęczącego  k a s z lu  i t- T»- s t o s u j ą  PP Ge 
Ik a r z e :

„ B A L S A M  T H I O C O L A N  - A G E
fu tó ry  u ła t w i a j ą c  w y d z ie la n ie  s ię  piwo 
I '-iny w zm ac n ia  o rg a i . iz m  i s a m o p o czu  
J c ie  c h o re g o  o ra z  p o w ięk sza  w a g ę  m am  

u su w a  kaszel.

MiimiSwitrw mm



*tr 1 6 __________

! i L ™ £ £ L  A D L E R
t € A T @ W i © H

^ I s s - |a c ł « a  y  (oook dworca) 
T e l.j 11-76. 

C H O R O B Y  S K Ó R N E  
i W E N E R Y C Z N E  

Godziny (. rzyjęć 9 — 12 ś 3 —- 6,

CHOLEW KARZ — katolik  potrzebny do 
sklepu skórnego. Strzem ieszyce — W ar­
szaw ska 58, Osoba. ^
POTRZEBNA pan ienka do sklepu i  po­
mocy dom u z kaucją. N arutow icza 34, 
C ukiernia. ________ ,■
PO TRZEBN A  ekspedientka z branży ga  
łan te ry jn e j. Św iadectw a pożądane. Wia-. 
domośe w „E xpresie  Zagłębia**. 
PO TRZEBN A  zdolna posługaezka z dc-' 
fcrem i św iadectw am i R eym onta łO m. 3. 
PIERW SZO RZĘD N Y CH  • sprzedawców 
(czynie) także kpionny poszukuje się d la  
P olsk i celem odwiedzania pryw atnej kli- 
jon teli d la  sprzedaży po k tum ego a r ty k u ­
łu  gospodarczego w cenie 50 gr. (każda go 
ąpodyni kupująca) O ferty  z zł. 1 w znacz­
kach pocztowych ha  2 wzory uprasza sip 
kierow ać do „M arga" W yrób i sprzedaż 
artykułów  użytkowych, K atow ice, ul. P le  
biscytow a 30.________________
PO TRZEBN Y  czeladnik i zdolny podręcz 
n y  szewski. W iadom ość Sosnowiec, T abel, 
na  16,___________________:____
PO TRZEBN Y  chłopiec do te rm in u  rzeź- 
n ic^egOjJZawiercie, ul. Paderew skiego 5, 
STA ŁY  DUŻY ZA RO BEK  przy łatw ej 
prący , dajem y osobom zaprowadzonym  w 
księgarn iach , składach aptecznych, skle­
pach blaw ątńyeh i u  krawcowych.; Poszu­
kujem y przedstw ieieli we wszystkich m iej 
sępwośoiacb. Zgłoszenia kierować K ra ­
ków, s kry tk  a _poćz to w a_272.
PO TRZEBN Y  chłopiec n a  p rak tyką. Za 
kład; E lektróteebniczny D ąbrow a, Okrzei 
16 Mopna,   1
PO TRZEBN A  dziewczyna do pomocy w 
wklepie. W iadom ość „E x p ress  Dąbrowa. 
FOTOGRAF laborant .  kopista  - opera­
to r  z dłuższą p rak ty k ą , s iła  pierwszorzęd 
ila, potrzebny. W iadom ość Foto  - Lazari■ e> p i j  — •

^  H U M O R
Z SATYRY ZAGRANICZNEJ.

n a u k a ,
r W Y C H O W A N I E

K R D JU  francuskiego nowoczesnego mo­
d e .o wania, robót siatkow ych file t, bieliź- 
niarstw o, haft wy uezam dokładnie Duda 
Iowa P iask i, Żerom skiego Ki. P rzyjm uje  
także wszelką robotą krawiecką, bieliznę, 
w ypraw y, wykonanie m istrzowskie, a ta  
n ie ._________
WYUCZA kroju , szycia i m odelow ania 
D yplom ow ana M istrzyni N ata l ja  S typuł- 
kowskn, jbPsnowiee, P iłsudskiego 14 (róg 
y-go M aja i -Piłsudskiego}, Kończącym 
św iadectw a praw ne. O plata  ra tam i. P rzy  
jezdnym  zniżki. .
K O N CESJO N O W A N E k ursy  k ro ju , szy­
cia, m odelowania Zaborow skiej p rzy jm uje  
zapisy. K rój nowoczesny A kadem ji P a ­
rysk ie j. Kończącym świadectwa praw ne, 
P rzy jczdnym  zniżki. P iłsudskiego 18 róg 
Dęblm skiej.______________
SZKOŁA kroju , czycia, m odelow ania P io 
ren ty n y  S typułkow skiej p rzy jm uje zapi­
sy. K ró j nowoczesny, kończącym świadeo 
twą praw ne przyjezdnym  zniżki Sośno 
wiec, P iłsudskiego 30.

Pa c t /  _ (T

\P aĆ X .

Bńg wojny, Mars, obawia sięę, że wofeee zawierania coraz t© nowych pak­
tów przez różne państwa, wypadnie mn zostae bezrobotnym, lub ważnym

w.„ lidze mairedow.

B lU R O I iR A T  A ,

53

Pańskie nazwisko? 
Jurek Pietruszka. 
Kawaler, czy żonaty?

Sosnowiec, P iłsuds kiego 14.

A P O K O JE  kuchnia przedpokój p ra ln ia  
i balkon duże nowe wszelkie wygody I  pię 
tro  tan io  do w ynajęcia. Sosnowiec S ie . 
leeka 30 blisko tram w aju  8 m in u t do 
divorca.

Lilii igłowy Mow;
na pjerwsżem piętrzą
sk ła d a ją c y  się  z 2-ch sa l 

13Va x 6 ł/2, 6 x -5 !,8 m tr. i k u c h n i

' oraz sklep w podwórzu
do wyn@ięcia

Sosiowiei, u'. W TSiiw 3‘ia nr. 12 
W.adosnaśfi u dozorcy.

S K L E P  rzeźniczy z w arsztatem , całkowi 
tern urządzeniem  i mieszkaniem  w do­
brym  punkcie do w ynajęcia dobrem u fa­
chowcowi. W iadomość: Sosnowiec, P i ł­
sudskiego 61 gospodarz Mucha, 
S K L E P IK  na m ate rja ły  piśm ienne lub 
skórzane na S tarym  Sosnowcu do w yna­
jęcia. K aoSosnow iec, P iłsudskiego 31. 
p O K ó J  um eblow any do w ynajęcia zarazi 
Sosnow iecki M aja 12.
PO K Ó J um eblow any do w ynajęcia. So 
snowióe 3 m aja  I  m. 7.
PO K Ó J kaw alerski n iek rępu jąey  wygody, 
m eble n a  żądanie do w ynajęcia P rosta  12. 
POTRZEBNY lokal 3 lub 4 pokoje z km h 
n ią i w ygodam i w Będzinie tub Sosnowcu 
Zgłoszenia do kaneelarji no tarjusza  Sala- 
ka  w Będzinie, Modrzę jow ska K udelski. 
E L EG A N C K I pokoik (z um eblowaniem  i 
kom fortom ) przy ul. P iłsudskiego 50 osob 
no wejście. W iadom ość telefon 5-80.

iSPPZED
SPRZEDAM  wóz n r. 3 uprząż parokonną. 
Będzin, P o lna  49. ____________
S P R Z E D A JE  się zabudow ania parterow e 
8 ubikacyj 150 prętów  ziemi ogrodowej.
Będzin, K olejow a 7.____
ICO PRĘTÓW  placu w B ędzinie przy uli 
ęy M ałobądzhiej łączący się z rzeką Przem  
szą nadający  się pod ogród i zabudow ania 
W iadom ość u S tan isław a Stelm acha Ma- 
łobądzka 56,
O K A ZJA ! Sprzedam  tanio  szafę, stół róz 
suw any, dębowe ciemne lustro  z s'o li- 
kiom. Lwowska 8/1 m. 26. ■■■'/■
RAILI fi 3-lampowe do sieci tan io  snrze- 
dam. Sosnowiec, W iejska 16. W oźniak. 
SPRZEDAM  m aszynę do robienia w aty  z 
cukru. Sosnowiec, Rzym ska 19 m. 5.

MIĘDZY PR Z Y JA C IÓ Ł M I
— Sio m asz K antm aeher. co ciebie nie 

było w idać trzy  miesiące?
— Z  powodu byłem  u wuja&żka. ;

, — To tw ój wujhkżekk też siedzi w kry;, 
m i na? cf

K A FL E , wyborowe, p ły tk i śćfenńe 'g łazu 
row ane (licówki), p ły ty  piekarskie, ce­
giełki, g lazuro wane. Cegły szamotowe, wa 
pno gaszone. D ykty, fo rn iery  oraz wszel­
kie p rżybory  dó pieców sprzedaję po ce. 
naoh konkurencyjnych. Z ajo ler S ta ry  — 
Sosnowiec ,ul. S ta ra  4._______  ;

Samocriód ciężarowy
6-tonowy m ark i „P rag a"  n a  pneum aty­
kach n a  chodzie, okazyjnie tahio do sprze 
dania. W iadomość. „M otoryzacja"' K ato­
wice, R aciborska 48 telefon 8.13—49. 
S K L E P  spoży wczy z m ałą  ilością tow aru  
sprzedam  tan io  spowodu wyjazdu. Józe.
fów, ul. Główna 72 k / D ą b r o w y ._______
O K A Z Y JN IE  sprzedam  harm on ję  stołiez 
kową. Będzin, Sielecka 13. Polak. 
SPRZEDAM  bardzo ładną gospodarkę 8 
i pół m orgową, zabudow ania eeglano, o- 
gród ładny, cena 2.700, wieś Dąbia, gm ina 
Wojkowice Kościelne, S tan isław a Rupka. 
N A JT A N IE J kupisz a rty k u ły  kosmetycz 
no, fryzjersk ie  ty lko w składzie aptecznym  
Dancygicira, Będzin, M ałachowskiego 34. 
Poleca znakom ity krem  od piegów, plam ,
pryszczy. _______  _________
SPRZED A M  row er balonówkę, m ało uży 
w auy 90 złotych. Sosnowiec, Czysta 8, do­
zorca._______ __  ___
H A R M O N JĘ: pianowe, stolikowe', chro­
m atyczne. dwuchrzędówki, fisharm onja, 
puzon, alt. R eperacja  wszelkich in s tru ­
mentów. Sosnowiec, 1 M aja 13, Rutkowski, 
DD sprzedania budka — sklepik z miesz­
kaniem  w Czeladzi obok fabryk i „Józe. 
fć?7‘\  W iadom ość w adm in istrac ji „F x
prosu*4.    . _
O K A Z Y JN IE  sprzedam  nowy domek z 
um oblowauirm , ogródkiem . P iłsudskiego
1,‘C-a. gospodarz. _______ j______
S ^A F Ę  jasną , dębową sprzedam . Będziń­
ska 27-a u gospodarza. ______
ŚPP.ZĘDAM okazyjnie dom w dobrym  
punkcie w raz ze sklepem  i (warsztatem 
rzeźniczym. Zawiercie, Paderew skigo 5. 
TANIU najm odniejsze gotowe gorpelety, 

'pasy . staniczki. P asy  lecznicze najnow ­
szych systemów „Roza? ja  u  Sosnowiec. Dę- 
h’i risk a 11. telefon 7-68.
TAPCZANY, otom any, m aterace, kozet­
ki za gotówkę i n a  ra ty . Sosnowiec, N o. 
wopogońska 19.
(Ptry.O tl^rC E samochodowe Ford , Chev­
rolet. U rsus Botford, Cytroen, P raga , 
Esex sprzedam . Sosm V iec, Sienkiew i­
cza 1 -a  _  _
Df!i smrzedanią dwa domy w Pom orzanach 
pod OBcuszom: U m urow any osiem nb ika . 
cyj. częściowo niewykończonych. 100 prę­
tów ziemk 2' drew niany dwie ubik-eje, 
Vc-vtar-' 50 rwętAw ziem ’ W iadomość S ta­
nisław  Kondek, Olkusz (Rynek).

Nr. 68^

SPRZEDAM  dom, trzy m orgi ziemi, wa­
p iennik  w ruohu byle zaraz. Wiadomość 
w adm in is trac ji „ExpreBu44.
R O W ER  męski używ any sprzedam  ta n ią  
bosnowiec, O rla 16 m. 1.
TX4? -  ^ ™ ^ w a n e  na ra ty  najtan iej' 
Jak u b insk i, M odrzejewska 39, Sosnowire.
K U PIM Y  platform ę Jw dobrym  stan ie  
Spółdzielnia Z iem iańską  Sbsnowiee, Sien 
kio w j cza 1 . ___

Pasow anie bez/ 
płatn ie. Jakub insk i, M odrzejewska 39, So­
snowiec.
SPRZEDAM  fabrykę gilz. K om plet 8 m a 
szyny i m otor. W iadomość: Godlewski, 
bosnowiec, Sucha 2 F .
SPRZEDAM  m aszynę do~szycia S ingera 
okazyjnie 60 złotych. Jęzor, Cehrafc.
SZA FĘ  dębową, um yw alkę ~ m arm u ro w ą 
biurko pokojowe sprzedam  tanio. Sosno- 
wrec, N am tow icza 6. H adra.
TO K A R N IĘ  sprzedam  1 m. 750 m m /~ w  
kierncraeh . Sosnowiec, R udna 17,
W ILLA  nowa z 3 ubikacji ogrodenTw Da 
orowie do sprzedania pożyczka dlugoter- 
minowa. W iadomość adm in istracja .
DOM nowy z wygodam i 4 sklepy smraedam 
W iadom ość ,/Expre s s  D ąbrow a.
I-’SA buldoga angielskiego oryginalnego 
epraedam tam o, Sosnowiec P iłsudskiego 
P  F o tO ^ S t a r ,   8
DOM do sp rzed an ią  3 ubikacje.19 prętó* 
p lacu. Cona 3 tysiące złotych Dąbrowa 
Górnicza Z agórską 21.

Z G U B I O N E  
D O K U M EN TY

ZG u jd iłpjm  k a rtę  m obilizacyjną wyda-f
P ra jf i20'2 TJ’ Sasnowiec> lóck Jakub’'

D N IA  21. II . zgubiono książkę in w alid k i 
ką  w ydaną przez starostw o Będzińskie. 
na  uniQ W ojciech Kaiisiewicz. »
ANTUN I M IC H A LIK  zgubił 'k s i ą ż c e W  
wojskową wyd. przez PK U . Będzin, 
IN D E L A K  STA N ISŁA W  zgubił książce* 
kę wojskową i k a rtę  m obilizacyjna wyda 
ne przez PK U . Będzin.

MATRYMONIALNE
MŁODA przysto jna  in te ligen tna  P aliiu t; 
ż b raku  czasu p rag n ie  poznać inteligent* 
nego P a n a  n a  posadzie w celu mtrymoio-;' 
ja inym . O ferty  jiowaźne nieanom m ow a 
proszę kierow ać do A dm in istrac ji „Ex- 
pinsu^żtagłęhia“ pod „.Wspólne szczęście” 
P R A G N IE  st.anąć n a  ślubnem  kobiercu^ 
młoda, p rzysto jna  p an n a  z lepszego dom o! 
z panem  in teligen tnym  n a  dobrej posa­
dzie, możliwie rządowej. O ferty  ty lko  pe- 
wazne aierow ać do adm in is trac ji ,JSxpre> 
su Aagjębia ‘ pod „Fenom en szczęścia4*, : 
MŁODA in te ligen tna  p rzyslo jna  lianhaT ; 
n a  posadzie p asiada jąca  p iękną wyprą- 
wę i m ieszkanie um eblowane pozna p an a  
do *at 40 n a  poważnem stanow isku w cer- 
lu m atrym onja lnym . Pow ażne lis ty  pro­
szę kierow ać do „Expresu" pod „D obra 
gosposia".

U niw ersy te t mam la t  
jo. Z  braku  znajomośei tą  d rogą poSzuku.W 
towun/yszki życia. Zgłoszenia • Exprc*- 
pod „M agister F i lozofji“.
W D O W IEC zamożny w starszym  " w ićkik 
pozna pannę lub wdowę do ła t 50. Cel — 
rnalżeństwo. Zgłoszenia do „E xprosu '4 d la  
wK upca J . J .“«

Biuro
podań do władz adm in istracy jnych  Bed­
narczyka mieści się D ąbrow a za m agi­
stratem .

DW A place do w ynajęcia w S o sn o w ej 
u lica Sobieskiego. W iadomość: K atow ied 
Lubeekicgo 2. Cegłowski.
PtM R ZEB N Y  wspólnik do nowootworzc 
nego in te resu  dobrego w centrum  m iasta  
z większą gofówkką. W iadomość w „Ex- 
presie**.
HSURO Próśb  i Szkoła p isan ia  na m assy 
nach Lewkowieza, Będzin, Sąezewskiego 2§ 
DYPLOM OW ANA Kosm etyczka Ewa 
H am burger, Sosnowiec, P iłsudskiego 12 
T e’efon H-45. M asaże lecznicze, usuwa­
nie wągrów i zmarszczek. Po powrocie * 
W arszaw y stosow anie najnow szych żabie 
gów. E lektryczne maseczki, fryzowani© 
rz ę s ,   _________ __ ; ...

■ B. Felczer
Szp ita la  skórnego św. Łazarza w W arsza 
wie II . R udziński p rzy jm uje od 18 — 20 
D ąbrow a Górn., ul. Koścuszki nr. 2, 
C E R U JĘ , reporuje bieliznę, ładnie maszy, 
nowo i ręcznie. Adresy proszę kierow ać 
do adm in istrac ji pod „C eruję4*.
DO w ynajęcia fryzjern ia  i p ra ln ia  przy  
sfacji w Dąbrowie. W iadomość „Eypres* 
Dąbrową.
BIURO P isan ia  Podań K aro la  S tank ie­
wicza Przepisyw anie mn szynowe Prezy­
denta Mościckiego 9.

D ru ko w an o  rotacyjn<| fabryki farb drukarskie^ w Warszawie S.p ^kc.
W ydawca H e len a  M ousin rska . D ruk  „ K x p re s  /m g le h ia "  Stu-nuwiec T e n t rui na I tel. 4 !)4 5 >»eian H o rsk i.


